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Lwowie w Biurze

P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :
zamiejscową: A dministracja N ow ej R eform y  i wszystkie urzędy pocztowe; miejsco­
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ogłoszenia itp.) przyjmuje się za oenę 1 złr. od 100 egzem, dla zamiejscowych, a oO ct. od 100 egzm 
dla miejscowych prenumerat. Należytosć uprasza się naprzód nadesłać przekazem pocztowym

Od W ydawnictwa.

Celem uregulowania nakładu upraszamy 
8 wczesne odnowienie prenumeraty, k tó - 

warunki podano w n a g łó w k u , obok 
^tułu dziennika.

Prenumeratę zamiejscową i miejscową 
rzyjmuje t y l k o  Adminisiracya „Nowej 

Reformy11 w Krakowie i agencye, wymie­
nione w nagłówku dziennika.

K r a k ó w .  25 kwietnia. 
Ani argumenty uczonych, ani wywody dzien­

nikarskich artykułów, ani surowe, bardzo suro­
we przepisy ustaw nie potrafiły wykorzenić 
przesądu, że doznaną obelgę tylko krwią zmyć 
■nożna. Nawet przeciwnicy pojedynków w teoryi, 
Ustępują jeszcze przed siłą powszechnej opinii, któ-
*a nietylko potępia, ale, co gorsza, wyśmiewa i 
fcciga pogardą jednostkę za to, że m iała odwagę 
nie stanąć do walki, narażającej na śmierć z rę- 
<i obrażającego, lub na zamordowanie obrażo­
nego. Wobec tej opinii tracą moc obowiązującą 
nstawy. Pojedynkujący się mają zawszę zapew­
nioną bezkarność.

Ozy może być jednak, inaczej, skoro w społe­
czeństwie znajduje się warstwa, dla której po­

jedynek nietylko nie jest zbrodnią, ale przeciw­
nie obowiązkiem? Czy może być inaczej, skoro 
ludzie, zajmujący najwyższe stanowiska w pań­
stwie, zamiast stać na straży ustaw, sami świe­
cą złym przykładem ? Przepisy regulaminów 
Wojskowych, zmuszające w pewnych wypadkach 
do pojedynku, i powtarzające się tak c/.ęsto po- 
jed) nki pomiędzy posłami i ministrami, oto 
główne przyczyny, dla których wykorzenienie 
barbarzyńskiego przesądu dotychczas nie było 
niożebnem.

Nie prędzej też spodziewać się można zmiany 
w opinii publicznej, dopóki przepisy, obowiązu­
jące wojskowych, nie ulegną zupełnej reformie. 
Niema najmniejszego powodu, dlaczego korpus 
oficerski mają obowiązywać inne przepisy, niż 
caK społeczeństwo. Duch waleczności jest ko­
niecznym w armii, ale czy pojedynki podnoszą 
tego dueha ? Dopóki do walki z wojskowym 
staje kolega zawodil, wyćwiczony równie ‘ak on 
w robieniu bronią, walka ma równe szanse, ale 
gdy wojskowy staje wobec przeciwnika, nie 
władającego bronią równie dobrze, stawienie się 
do walki przestaje z jego strony być dowodem 
odwag', a jest korzystaniem z przewagi, jaką 
daje sposobność nabycia zręczności wobec tego 
którego zawód nie pozwalał na naukę rycer­
skiego kunsztu. Pojedynki wojskowych z osoba 
mi, które z zawodu nic uczą się robić bronią, 
powinny być w pierwszt m rzedzie najoUrowiej 
zakazane i najostrzej karane. Pojedynek pc mię­
dzy wojskowymi traci wprawdzie cechę nierów 
ności, ale pomiędzy odwagą w takiej walce a 
walecznością na polu bitwy zachodzi wielka 
różnica. Zręczność w władaniu bronią wobec 
jednego przeciwnika nie wystarcza tam, gdzie 
się ścierają z sobą tysiące, dziesiątki tysięcy, ą 
nawet krocie przeciwnika. Niejeden też, który 
mężnie dotrzymuje pola w pojedynku, nie po­
trafi wytrwać w bitwie. Pojedynki w wojsku 
badzą też nie waleczność, ale raczej pochopność 
do sprzeczek.

Prawdziwe rycerstwo polega na obronie pra­
wa i sprawiedliwości, na poszanowaniu ustaw i

zw alczaniu bezpraw ia. Jakże  pogodzić z nią 
obronę bezpraw ia, ja k ą  je s t w yrządzona obraza, 
a  przecież pojedynek zmusza do obrony krzyw dy, 
ja k ą  w yrządził obrażający. Zadaniem  arm ii je s t 
n ietylko obrona granic przed zew nętrznym  nie­
przyjacielem , ale także obrona ustaw  i porządku 
społecznego w czasie pokoju Jakżeż w obronie 
ustaw występować mogą ci, k tórzy w pewnych 
w ypadkach m ają obowiązek łam ać ustawę ? Po­
jedynek je s t bratobójczą w alką i surowo zaka­
zany w czasie wojny, powinien być również 
surowo k aran y  w czasie pokoju. K arność ma 
być najw ażniejszą podstawą organizacyi wojsko­
wej. Polega ona na w ykonyw aniu przepisów i 
posłuszeństwie dla rozkazów. Kodeks karny  dla 
w ojska zaw iera również przepisy przeciv7 poje­
dynkow i. Łam anie ich nie może być chyba uwa- 
żanem za środek w zm acniający karność. W a r­
mii angielskiej nie istnieją pojedynki, a jed n ak  
n ik t nie potrafi jej zarzucić braku odwagi i w a­
leczności , n ik t nie ma powodu do oskarżania 
je j o brak  ducha rycerskiego i upadek poczucia 
honoru. Nic też nie przyczyniło się w Anglii 
silniej do w ykorzenienia pojedynków, ja k  zm ia­
na przepisów wojskowych, w tym  duchu, że za 
obowiązek honoru uważać należy przeproszenie 
obrażonego. Reformy regulam inów wojskowych 
należy zatem przedew szystkiem  domagać się sta ­
nowczo i usilnie, zw łaszcza że wobec powsze 
chnej służDy wojskowej ogarnęły  one także sze­
rokie kola ludzi nie należących z zawodu do 
arm ii i spełniających służbę wojskową jedyn ie  
z obowiązku i ty lko chwilowo.

N a stanowcze potępienie zasługują pojedynki 
posłów i m inistrów. W ysokie ich stanow iska za­
pew niają im z góry be/karność. R yzykują oni 
zatem o wiele mniej, niż w szyscy inni obyw a­
tele, a zam iast strzedz powagi i w ykonania u- 
staw , co je s t ich obowiązkiem, sami je  łam ią. 
P rzyk ład  ten gorszący działa jed n ak  silniej n ie ­
tylko samym faktem , że pochodzi od nich. K a­
żdy tak i pojedynek staje się g ło śn y m , wiado­
mość o nim obiega w szystkie dzienniki i pisma, 
interesuje żywiej całe społeczeństwo i naołera 
rozgłosu, który  dochodzi wszędzie, zachęca do 
naśladow nictw a, a w każdym  razie osłabia po 
w agę ustaw  i w ładzy i dem oralizuje. To też 
skoro wysokie stanow iska strzegą w innych 
przed stosowaniem ustaw y, pow inna ich potępić 
opinia publiczna.

Przesilenie we Francyi.
Wczorajszy dzień w Paryżu poświęcono usi­

łowaniom, zmierzającym do utworzenia nowego 
gabinetu. Prezydent gabinetu F a u r e  konfero 
wał z L o u b e t e m ,  B r i s s o n e m ,  P e y  t r a ­
ł e m  i P o i n c a r e ,  a potem miał konferować 
jeszcze z S a r r i e n e m ,  B o u r g e o i s ,  Mć l i -  
n e m  i L e r o y e r e m .  Pośród wielu kombina 
cyj wysuuęla się nowa, za którą istotnie wiele 
względów przemawia: ministerstwo B r i s s o n a  
Ten niezachwiany republikanin-radykal, który 
dzielnie bronił prerogatyw Izby na stanowisku 
jej prezydenta, nadaje się do polityki oporu 
przeciwko senatowi i umiałby zapewne bronić 
praw lzbv na stanowisku prezydenta ministrów. 
Nie wiadomo jednakże, czy Brisson miałby o- 
chotę stanąć obecnie na czele rządu. Nie wia­
domo jeszcze także, czy F a u r e  zdecyduje się 
wybrać gabinet czysto radykalny. Ostatnie wo­
tum Izby zdaje się za tern przemawiać, ale u- 
miarkowani republikanie sądzą, że pojednawczy 
gabinet umiarkowany mógłby również znaleźć

poparcie Izby. Inni mówią nawet o gabinecie 
oporu przeciwko socyalizmowi pod prezydyum 
takiego na przykład D u p u y’e g o; ale podobna 
kombinacya zaostrzyłaby w wysokim stopniu 
istniejący konflikt polityczny i dałaby powód 
do namiętnej i nieobliczalnej w następstwach 
walki stronnictw.

Samo ustąpienie ministerstwa B o u r g e o i s  
w wysokim stopniu już podnieciło skrajne stron­
nictwa, które pokładały w niem wielkie nadzie­
je. Słusznie nadmienił pewien dziennikarz, że 
socyaliści spodziewali się znaleźć w p. Bourgeois 
D a n t o n a ,  a on się okazał szefem biura. Pra­
sa socyalistyczna, a nawet radykalna, zarzuca 
mu zdradę i aezercyę. Te same dzienniki, które 
przed kilku dniami jeszcze z całym zapałem 
odzywały się o gabinecie B o u r g e o i s ,  teraz 
zarzucają mu wszelki brak energii i konsekwen- 
cyi. R o c h e f o r t  domaga się w Intramigeant’- 
cic, żeby B o u r g e o i s  złożył mandat deputo­
wanego. ponieważ będąc wybranym na mocy 
powszechnego prawa głosow ania, złożył broń 
do stóp ograniczonego prawa głosowania. Itap- 
pel odwołuje się do prezydenta republik i, żeby 
powołał do steru g a b i n e t  s z c z e r z e  r e wi -  
z y o n i s t y c z n y .  To samo zdanie wypowiada 
Radical, który sądzi, że Faure narazi swą pre­
zydenturę, jeżeli nie wybierze gabinetu, któryby 
szczerze pragnął r e w i z y i  k o n s t y t u c y i .

Siecle sąd z i, iż należy wybrać gabinet kon­
centracyjny, któryby wziął sobie za zadanie 
rozwiązać Izbę, ażeby kraj sam uczynił wybór 
pomiędzy r a d y k a l n o - s o c y a l i s t y c z n ą p o -  
1 . t y k ą , a programem o b r o n y  s w o b ó d  
w ł a s n o ś c i .

Figaro żartuje sobie z ministerstwa Bourgeois 
i omawia kombinacye M ć 1 i n e-S a r r i e n i P ey - 
t r a 1.

Gaulois dzieli wszystkie możliwe kombinacye 
rozwiązania obecnego przesilenia na t r z y  ka-  
t e g o r y e :  1) g a b i n e t  r a d y k a l n y , — mu­
siałby on być przygotowanym na to, że napotka 
opór w senacie, 2) g a b i n e t  u m i a r k o w a ­
n y  — kombinacya sympatyczna dla prezy­
denta F a u r e’a , ale napotkałby opozycyę 
ze strony Izby i musiałby r o z w i ą z a ć  
I z b ę ,  co zapewne nie przyuiosłoby rezul 
tatu korzystnego dla umiarkowanej polityki. 
3) g a b i n e t  k o n c e n t r a c y j n y  — najpra­
wdopodobniej .ze rozwiązanie. , ale gabinet taki 
skutkiem samego składu skazany będzie
na niemoc polityczną. 1

Jakikolwiek zresztą gabinet przyjdzie do ste 
ru. będzie miał bardzo trudne zadanie, gdyż 
walka stronnictw niewątpliwie się zaostrzy: 
z jednej strony umiarkowani, zachęceni dotych­
czasowym, i to skutecznym na razie, oporem 
senatu, uważają chwilę za stosowną do pokusze­
nia się o odzyskanie utracone go wpływu poli­
tycznego; z drugiej strony socyaliści i radykali 
którzy bądź co bądź dowiedli Francyi, że zdol 
ni są Jo rządów, czują obecnie większą niż kie­
dykolwiek gotowość do walk politycznych. Naj 
skrajniejsze dążności i hasła ścierają się obecnie 
z jednej strony rewizya konstytucyi i zniesienie 
senatu, z drugiej represya przeciw socyalizmo­
wi i obrona własności i konserwatywnej repu 
bliki. Obok tego monarchiści, korzystając z cięż 
t iego przesilenia, jak ie  przebywa trzecia repu 
blika, gotują się także do tfofcifyęh wysiłków : 
prób ożywienia idei monarchieznej i przepowia­
dają już przesilenie prezydyalue. Wszyscy zre­
sztą z niepewnośufą pytają: w czem zbawienie 
polityczne dla Francyi ?

Zdobycze ks. Ferdynanda.
O szczegółach pobytu ks. Ferdynanda buł­

garskiego w Petersburgu mieliśmy dotąd tylko 
t e l e g r a f i c z n e  w i a d o m o ś c i .  Rzecz natu­
ralna, że wszelkie depesze w tej sprawie, nie 
mówiąc już o wiadomościach rosyjskiej Agencyi 
Telegraficznej, przechodziły przez różne sitka 
cenzuralne, zanim dostały się na drut telegra­
ficzny. Tern większe zajęcie budzą k o r e -  
s p o n d e n e y e  p r y w a t n e  z Petersburga, jakie 
obecnie pojawiać się zaczynają w różnych 
dziennikach. Tak w Neue F r Presse znajduje­
my dzisiaj nadzwyczaj ciekawą korespondencyę 
ze stolicy rosyjskiej. Korespondent petersburski 
dziennika wiedeńskiego donosi następujące szcze­
góły z poLytu ks. Ferdynanda nad Newą:

Car — pisze on — rozmyślnie udał się wraz 
żoną do Carskiego Sioła, dokąd podążył ks. 

Ferdynand, gdy tylko w pałacu Zimowym 
trudów długiej podróży ochłonął, już w dwie 

godziny po swoim przyjeżdzie. Chciano przez to, 
że car nie witał księcia w pałacu Zimowt-m, 
zaznaczyć, że książę nie przybył do Petersbur 
ga ce'em złożenia zwykłej wizyty, lecz przyje­
chał, aby ustnie wypiosić u cara dla siebie 
przeDaczeaie. Jednogodzinna )azda koleją żela 
zną do Carskiego Sioła miała symboliczne zna 
czenie, że książę gotów jest jechać po owo 
przebaczenie za carem wszędzie, a ks. Ferdy­
nand naturalnie z największą przyjemnością u 
czynił zadość tej symbolice.

W kolach dworskich — pisze dalej korespon­
dent petersburski — obiega wersya, ze car 
przyjął księcia wprawdzie nadzwyczaj uprzej­
mie, jednakże wyciął mu kazanie, przypomina­
jąc wielką boleść, jak ą  sprawił książę zmarłemu 
carowi, Aleksandrowi IW, i wyraaił ubolewanie, 

Aleksander III nie dożył widoku skruchyze
Bułgarów. Car zakończył wyrażeniem nadziei, 
że działa w duchu swego ojca, gdy nie utru­
dnia bulgarom  pojednania z Rosyą. Następnie 
dodać miał car, że n i e  d ą ż y  o n  do  p r o t e ­
k t o r a t u  n a d  B u ł g a r y ą  i nie ma wcale 
zamiaru mięszać się w zagraniczne sprawy tego 
kraju, że jednak spodziewa się, iż naród buł­
garski widzieć będzie w Rosyi nrstoryą wska 
zaną przewodniczkę słowi ańszczyzny.

Książę Ferdynand miał być tem przyjęciem 
„ b a r d z o  w z r u s z o n y “ i oświadczył, że nie 
ma żadnej wyższej ambicyi ponaa to, a b y  
m ó g ł  p o s t ę p o w a ć  u t a r t e m i  t o r a m i  
p o l i t y k i  r o s y j s k i e j .  W kołach dworskich 
zapewniają nawet, ż e  k s i ą ż ę  m i a ł  o ś w i a d  
c z y ć  g o t o w o ś ć  p r z e j ś c i a  n a  p r a w o  
s ł a w i e  (czemużby n ie? Przyp. Red.) w n a j ­
b l i ż s z y m  c z a s i e ,  a b y  w t e n  s p o s ó b  
z a d o k u m e n t o w a ć  ś c i s ł ą  ł ą c z n o ś ć  
B u ł g a r y i  z R o s y ą .

Bardzo zajmujące szczegóły podaje korespon­
dent o wizycie ks. Ferdynanda u ministra spraw 
zagranicznych Ł o b a n o w a - R o s t o w s k i e g o  
Książę dziękował ministrowi w serdeczny spo 
sob za jego wybitny udział w pojednaniu Ro 
syi z Bułgaryą i wyraził nadzie ję , że minister 
chętnie podejmie się kierowania krokami dyplo 
matyeznemi agenta bułgarskiego, którego on 
(książę) zamianuje, a b y  B u ł g a r y a  m o g ł a  
p r o w a d z i ć  p o l i t y k ę  z u p e ł n i e  z g o d n ą  
z ż ą d a n i a m i  R o s y i .

Jako zręczny dyplomata odpowiedział Łoba- 
now naturalnie, że ma nadzieję, iż agent buł­
garski w pierwszej unii otrzyma wskazówki od 
„oświeconej mądrościu ks. Ferdynanda; co do 
niego (Łobanowa) chętnie podejmie się on ka­

żdego czasu służyć agentowi bułgarskiemu „do­
brą radą“.

Tasiej „dobrej rady•“ udzielił Łobanow-Ros- 
towski natychmiast ks. Ferdynandowi. Byłoby 
do życzenia, aby agent bułgarski wystąpił z 
Wnioskiem zawarcia ugody handlowej przez Ro 
syę i Bułgarye. Przytem poruszono okoliczność, 
że Bułgafya zamierza właśnie zawrzeć z Austro- 
Węgrami ugodę handlową, o czem, dziwnym spo­
sobem, nigdzie nie ogłoszono szczegółów. Wo- 
gólności rosyjsko-bułgarska ugoda handlowa za­
wartą będzie prawdopodobnie na podstawie u- 
gody z Austro-Węgrami; zdaje się jednakże mo 
żliwem, iż Rosya wymówi sobie szczególne, do­
godne w arunsi dla tego lub owego a rtykułu wy - 
wozowego.

W ogóle — kończy korespondent — są re 
zultaty petersburskiej podróży ks. Ferdynanda 
dla kół wtajemniczonych już teraz zupełnie j a ­
sne. Rosya daleką jest, przynajmniej jak  długo 
Łobanow-Rostowslti wpływ w niej wywiera, od 
występowania wobec Bułgaryi w roli brutalne­
go władcy; w rzeczywistości jednak będzie Buł­
garya, której polityka zawsze z Petersburga o- 
trzymywać będzie dyrektywę, n a j p o d d a ń s z ą  
s l u z k ą  R o s y i .  Wobec tego głównego rezul­
tatu, mają wszystkie inne kwestye podrzędne 
znaczenie, a więc także kwestya przywrócenia 
emigranrów na wyższe stanowiska w armii, kw e­
stya szyzmy bułgarskiej i t. p. Ostatecznie szyb­
kie załatwienie tych kwestyj na razie jes t zby­
teczne, gdyż obie strony czekać mogą chwili 
właściwej.

Tyle petersburski korespondent Neue Freue 
Presse. Czy w s z y s t k i e  wiadomości jego są 
autentyczne, lęczjć  nie można, — ale że są 
b a r d z o  p r a w d o p o d o b n e ,  to więcej niż 
pewne. Nic darmo przecież jechał ks. Ferdy­
nand dc Petersburga z prezydentem ministrów 
S t o i ł o w e m  i ministrem wojny P e t r o w e m .  
Musiano tam omówić i ułożyć szczegóły dalsze­
go modus yieendi Bułgaryi i Rosyi, celem zape­
wnienia ks. Ferdynandowi dość chwiejnego i 
drogo okupionego tronu.

Z Rady państwa.
Izba poselska była wczoraj znowu widownia 

brutalnej sceny, której aktorem był p. P  u r g 
h a r t, przezywający prezydenta impertyneutem 
za to, że wobec p. Sokola, odczytującego czeską 
mowe, zastosował regulamin.

Po p. Sokole przemawiał p R u t o w s k i .  
Mówca stwierdza, że całe zachowanie się Koła 
polski igo dowodzi, że Kolo nie chce reformie 
wyborczej stawiać żadnych przeszkód. Skoro pią­
ta kurya wyborcza oparta jest na powszechnem 
prawie głosowania, przeto podział nowych man­
datów powinien nastąpić wyłącznie na podsta­
wie liczby mieszkańców. Galicyę t-raktowauo za­
tem po macoszemu, gdyż przy podziale man­
datów powtórzono dewną niesprawiedliwość 
względem Galicyi, i do liczby dotychczasowych 
mandatów zastosowano liczbę nowych m anda­
tów. Muwca wnosi o podniesienie liczby manda­
tów w powszechnej kuryi wyborczej na 76, 
z czego na Galicyę przypadłoby 19.

Następnie zabrał głos prezydent ministrów hr. 
B a  d e  n i:  Ze względu na postawione do arty­
kułu 1 poprawki, pozwalam sobie oświadczyć, 
co następuje: Wniosek swój co do ustalenia o- 
gólnej cyfry mandatów, mających się przyznać 
nowej kuryi wyborczej, or?z co do rozdziału 
mandatów na pojedyńcze kraje, oparł rzad na

T .  T .  J E Ż ,

Z» G U I  PRZEWODNI)
P O W I E Ś Ć  

na tle powstania styczniowego.

49 (Ciąg dalszy.)
— Co?..

Źe łaski tej nie potrzebuje....
— Skwiemawiec
— Nie sądźcie go tak surowo... Nie z siebie 

on to powiedział.... Znamy wsi g  preispodniuju 
i wiemy, skąd to pochodzi.... Całe tutejsze spo­
łeczeństwo zgangrenowane.... Kto zrobił miatiez 
ostatni ?... Kto sprowadził tego złoczyńcę i ca­
ckał się min, którego rozstrzelano w Wilnie?... 
My wychowujemy dzieci na ludzi gasudarstwien-
nych, u tuby rodziców wychować potrzeba-----
Ód nich jad  przechodzi na dzieci i przechowu­
je  się w nich na dalsze pokolenia.. . .  Wobec 
stanu tego, pułkowniku, zadanie nasze, wycho­
wawców młodych polskich pokoień, trudne, bar­
dzo trudne....

— Diejstwitielrw... — bąknął pod nosem puł­
kownik, którego wzmianka o egzekucyi Konar­
skiego tknęła z powoda, że nazwisko tego „zło­
czyńcyu słyszał niekiedy z ust syna wycho

. dzące.
— Spodziewaliśmy się — ciągnął wychowaw­

ca młodzieży polskiej dalej, — że syn wasz 
będzie ziarnkiem gorczycy, które plon wyda t  
chwasty polskie na niwie rosyjskiej, w tej przy­
najmniej szkole, zagłuszy.... Liczyliśmy i.a to... 
Zawiedliśmy się.... Nie on chwasty, ale chwasty

jego zagłuszyły  Owóż, niech on się trochę
bez papińki ponudzi.... Posłaliśmy zawiadomie­
nie do Kijowa, stamtąd zapewne komisyę przy­
ślą i ta, gdy wasz „Janok“ przymięknic w o- 
samotnieniu, dobierze się przez niego do kilku­
nastu, a przynajmniej kilku takich, z których 
naszą szkołę oczyścić potrzeba koniecznie....

Pułkownik spochmurniał przy ostatnich dy­
rektora słowach.

Dyrektor spostrzegł snadź to spochmurc icnie, 
bo dodał:

— Bądźcie więc o niego zupełnie spokojnym, 
pułkowniku: nie poniesie szwanku ani na ciele, 
ani na duszy i cześć jego... waszego syna, syna 
człowieka tak zasłużonego... uszanowaną zosta­
nie. . . .  Chodzi nam o to jeno, ażeby się on ze 
zgniłej pleśni polskiej otrząsł i został takim, 
jak  wy, dostojności pełnym gasudarstwiennym 
czełowiehiem....

— Mole cześć jego droga... — odezwał się 
pułkownik, chcąc się upewnić, że syn jego nie 
będzie na donoszczyka urabiany.

— P am ilujfie!.■ . — zawołał dyrektor. — 
Czyż nam nie dioga ?... Ja  go przytem lubię.... 
Walny chłopiec!... Sław nyj m a lyj! .. Drugiego 
takiego molojca pomiędzy polską sw o łocząnie 
ma.... Bardzo go lubię; nie lubię tylko tego, że 
się brata z pranózami takimi, jak nielcij Hełm- 
skij, malczugan driachłyj, gnida, do głębi ze­
psuty, a ostrożny, podstępny, wyślizgujący się 
nam z rąk, jak  waż.. . To zaraza... trucizna... 
Dokopiemy się do niej i od waszego Iwaniuszy 
ją oderwiemy....

Przekręcone po moskiewsku imię Janka wy­
mówił z przyeiskiem.

Prawie uspokojony, odjechał starzec do sie­
bie. Spokojny był niby; niecierpliwił się jednak,

objaw iając niecierpliwość, r  [łaszcza, gdy go 
żona o syna pytała, lub, gdjR mu o nijn wspo­
minała: i

— Nasz Janek...
— Czto... nasz J a n e k 9... — odpowiadał.
— W tiurmie... ?
— W jakiej tiurmie!... Ucfy ty dura („durą“ 

ją  zwał pieszczotliwie, oraz, gdy się na nią 
gmewał)!... On nie w tiu rm ie ., w karcierie... 
Tylem razy ci już mówił, że co karceres, to nie 
tiurmal... ty zawsze swoje... Dura ty!... baba ty!... 
Baba babą...

Niecierpliwość zmieniła się-^, m :pokój, gdy 
się dowiedział o zjechaniu koptsyi. Wnet trój­
kę kazał zaprządz, kazał do^tłum oka włożyć 
mundur, wszystki, ordery i le 
się w domu zajezdnym, przt 
wi komisy i w pełnej, paradni

Uprzejmość, z jak ą  go pr 
ustępowała w niczem tej, z 
rektor gimnazyum.

— Przykrość prowadzenia piemfłej z dziecia­
kami sprawy wynagrodził m i: z naddatkiem za­
szczyt, jaki czuję, przyjmując u siebie jednego 
z bohaterów naszych...

Pułkownikowi to pochlebiało; nie zadawalnia- 
ło go jednak. Profesor wyraźnie oddalał zagaje­
nie rozmowy o to, co go sprowadziło i bardziej 
interesowało, aniżeli Suworow, o którego go roz­
pytywał: czy go często oglądał, czy z nim mó­
wił, czy on w rzeczy sainej na biwakach z 
żołnierzami przy ognisku sypiał, czy to prawda, 
co mówią o jego pianiu jak kogut i skakaniu 
przez stołki. Pułkownik odpowiadał, że piania 
nie słyszał i skakania nie widział.

— Sliedówatielno, nie magu znat’...
— Może to legenda . . .  — zauważył profe

|y  i, przebrawszy 
iw ił się prezeso- 
formie.

3sor pow itał, nie 
ik ą  go w itał dy-

sor. — Ale eto zamieczatielno — zaczął senten- 
cyontlnie, — że legendy tworzą się tylko na 
szczot wielkich ludzi... Do czyjego nazwiska le­
gendy 3ię czepiają, ten na pewne wielkim był 
człowiekiem... Można to przyjąć za świadectwo 
historyczne, jakoteż za prosto jurid'iczeslcoje do- 
kazatielstwo... Jest to przedmiot do obrobienia 
s nducznoj toczki zrienja... Zajmę się tem i- je ­
żeli mi się obrobienie powiedzie, wam, walecz­
ny pułkowniku, zawdzięczać będę nasunięcie 
pomysłu, rzeczywiście świetnego ...

Pułkownik słuchał, niby o żelaznym wi ku.
Wziął się na sposób —  wydobyi zegaret i 

ostentacyjnie nań spojrzał.
— Co?... — zapytał profesor. — Czy nie za­

mierzacie pozbawić mnie zaszczytu?...
— Chciałbym sic dowiedzieć do syna....
— Do syna?... a?...
— Syn mój wmięszał się do tej sprawy... 

dziecinnej....
— A tak... tak... niestety....
— Widziećbym się z nim chciał...
— Ależ... i (owszem.... Czemu nie!... 1 ze­

chciej nam, pułkowniku, pomódz trochę.... Syn 
wasz uparty, o! uparty.... Dzieciństwo to roz­
strzygnęłoby się w tri prijoma, gdyby nie jego 
upór.... Rzeknij mu słowo... słowo ojcowskie, 
po żołniersku.... Nie wątpię, że on ciebie po­
słucha..., że się przed tobą przyzna.... Niech się 
przyzna przed tobą, pułkowniku!... i bądź ty 
sędzią syna własnego.... Wot czto!... oddacie 
nam famóznuju prislugu ...

Przywołany inwalida odprowadził starca do 
karceresu, w którym od paru tygodni trzymany 
był wielki mistrz, chłopak smukły, szykowny, 
przystojny, sympatyę od pierwszego oka rzutu 
wzbudzający. Ciupa, w której go zamknięto.

miała pozór więzienny nie zbyt surowy, nie 
posiadała bowiem ani drzwi kutych, an kosza 
w okienku, wychodzącem na dziedziniec tao- 
patrzonem w kraty świeżo włożone. Przy do­
brej woli, dołożywszy trochę pracy, możnaby 
sio z niej wydobyć, mimo, że się na piętrze 
znajdowała. Łóżko, stolik, stołek i kuferek sta­
nowiły jej umeblowanie; na stoliku stal dzba­
nek z wodą, w kącie miska do umywania się.

Janek na łóżku leżał, kiedy się drzwi otwo­
rzyły i w nich ujrzał ojca. Na widok ten ze­
rwał się, twarz mu się rozjaśniła, kroków parę 
postąpił z tym akcentem, z jakiK się dzieci do 
kochających, kochanych, a czas jakiś nie 
widzianych rodziców zbliżają, — lecz surowe 
ojca wej-zenie na u Lejscu go zatrzymało.

— Cztoi ty, Janek!.., Co ty nadiełał?...
Chłopak nic nie odpowiedział.
— Ty! asłuszałsia!... Ty mi styda narobił!...
— Nie!... — odparł
— Nie?... Jakże!... Ty wot priznajsia, coś 

ty eatiejał z głupimi towarzyszami.... P riznaj­
sia... ja  po to do ciebie przyszedł... Janku...

Głos starca, surowy zrazu, miękł stopniowo i 
całkiem już zmiękł, gdy, po wyrazie „przyszedł", 
rzekł:

— Janku....
Rzekł to i rękę dc syna wyciągnął. Chłopak 

się dc ojcowskiej, orderami okrytej, piersi 
przygarnął — rękę starca ucałował. Pułkow ni­
kom i łzy do ócz podeszły, — mówić chciał — 
wyrazy mu w gardle grzęzły. Mowę odzyskał 
nie prędzej, aż na stołku usiadł i wzruszenie 
mu przeminęło.

(C. d. n.).



Balonem dc bieguna północnego.
S z t o k u  .Im , 15 kwietnia.

Dwa niezwykłe zdarzenia zajmują obecnie 
świat naukowy. Oto trzej szwedzcy uczeni, pp .: 
S a l o m o n ,  A u g u s t  A n d r ć e ,  inżynier i 
kierownik biura wynalazków, dr. N i 1 s E c k 
L o 1 m , bardzo dobrze znany meteorolog, jeden 
z szefów tutejszego instytutu meteorologicznego, 
i p. N i l s  S t r i n d b e r g ,  asystent flzyki, wbzy- 
scy trzej ze Sztokholmn, postanowili dotrzeć ba­
lonem do bieguna północnego, a więc rozwiązać 
od wieków ludzkość trapiącą zagadkę północy.

Czy bię uda ów godny Kolumba projekt, ja ­
kie są jego pro  i contra ? To pierwsze zaga­
dnienie, dające powód do obszernych rozpraw 
nietylko w kołach uczonych, lecz stojące od 
miesięcy kilku na porządku dziennym w prasie 
skandynawskiej i zagranicznej — budzi ogrom­
ne zainteresowanie w szerszych sferach czytel­
ników. A dalej w roku bieżącym d. 9 sierpnia 
przy pada rzadkie nader zjawisko: c a ł k o w i t e  
z a ć m i e n i e  * ł o ń c a , widoczne z północnej 
części Norwegii, Grenlandyi i Szpiebergu. A to 
nowy powód do licznych wy praw w krainy 
wiecznych lodów, gdzie noc trw a pół roku, aby 
ustąpić miejsca przez sześć miesięcy nie zcho- 
dzącemu z widnokręgu słońcu.

Lecz, wracając do właściwego tematu, stresz­
czę najprzód zarzuty, jakie robiono projektowi 
pana Andrće, — zaznaczając z góry, że zarzuty 
te nie wytrzymały krytyki, i projekt puszcze­
nia się balonem do bieguna północnego — już 
za dwa miesiące przejdzie w sferę rzeczywisto­
ści. Zarzuty były dwojakiego rodzaju: najpierw, 
obawiano się następstw tego, że balonem nie 
można kierować, a więc i żeglować w oznaczo­
nym z góry kierunku; pewtóre, twierdzono, że 
korzyści praktycznych z takiej wyprawy nie ma 
żadnych, albo sa ba rdzo nieznaczne, bo jeśliby 
się nawet udało przelecieć ponad biegunem pół­
nocnym, to uczynionoby to w czasie tak krót­
kim, a niedogodności obseiwacyi z wyżyn by­
łyby tak  wielkie, że trudno byłoby myśleć o ja­
kichkolwiek spostrzeżeniach.

Pierwszy zarzut upada wobec danych, doty­
czących kierunku wiatrów w okolicach biegu­
na. Szczegóły, dotyczące tych wiatrów, zgroma­
dził p E c k h o l m  podczas pobytu swego na 
Szpiebergu w r. 1882 —  83. Z pomiarów jego 
Wypada, że przv pewnem ciśnieniu atmosfery-

cznem wiatr, panując; na wysokości 200 do 300 
metrów ponad powierzchnią morza, bezwarunko­
wo unieść musi balon w kierunku do bieguna. 
Następnie udało się panu Andrće przez przymo­
cowanie do balonu długiej, po ziemi wlokącej 
się liny i zastosowanie żagla, — o czern jeszcze 
obszerniej pomówimy, — kierować balonem do 
pewnego stopnia.

Drugi zarzut jest bardziej słuszny, w rzeczy 
samej bowiem obserwacye z balonu są dość tru­
dne, a w każdym razie bardzo uciążliwe; zapo- 
biedz jednak  temu mają znakomicie obmyślane 
przyrządy do pomiarów szybkości i kierunku 
wiatrów, względnie balonu , oraz instrumenta 
optyczne, fotograficzne i nawigacyjno-astronomi- 
czne, które członkowie wyprawy z sobą zabie­
rają. A fakt, że podróż cała potrwa stosun­
kowo bardzo krótko, bo 6 do 9 dni, pozwala 
narazić się na uciążliwe, dzień i noc bez ustan­
ku trwające obserwacye.

Trudno byłoby wymyśleć równie szczęśliwie 
dopełniającą się trójcę, jaką tworzą pp.: A n ­
d r ć e ,  E c k h o l m  i S t r i n d b e r g .  I nie na­
leży się dziwić, że wszyscy, co ich bliżej znają, 
z pełnem zaufaniem i w iarą na nich spogląda­
ją. Dowodem tego zaufania Bą przedewszystkiem 
znaczne sumy, na wyprawę tę w krótkim nader 
czasie przez Szwedów złożone.

Koszta wyprawy obliczono na 130.000 koron 
(65.000 rubli), złożona zaś suma wynosi około 
180.000 koron (90.0O0 rubli).

Piszący te słowa miał sposobność poznać tych 
trzech uczonych i zawiązać z nimi bliższe sto­
sunki. Bardzo być mo£e, iż ludzie ci już wkrót­
ce, uchyliwszy zasłony, kryjącej niezbadane do­
tąd tajemnice bieguna północnego, zdobędą laury 
nieśmiertelnej zasługi wobec wiedzy i ludzko­
ści, —- przeto choć w pobieżnym szkicu spró­
buję skreślić sylwetki tych trzech uczonych.

Pan Andrće, którego imię nosi wyprawa do 
bieguna północnego, je s t jej głównym inieyato- 
rem Ma on w sobie coś z rzutności i przedsię­
biorczości Am erykanina; może dłuższy pobyt 
w Ameryce podczas w ystaw y w Piladelfii JS78 
r. nie pozostaż bez wjjlywu na tego, z natury 
już energicznego i wytrwałego Skandynawca. 
Yięcej niż średniego wzrostu, jasny  blondyn, 
w wieku lat 42, przyjemnej i ujmującej powierz­
chowności, gładki w  obejściu i układny, cieszy 
się tutaj wielką sy m p aty ą , szczególnie w ko­
łach miejscowej arystokracyi i mieszczaństwa 
Można go zawsze spotkać w salonach tutejszego 
„towarzystwa". Częste nerwowe ruchy zdradza­
ją  wielką wrażliwość. Ody doszły tutaj, jak  się

potem okazało, błędne w ieści, jakoby Nansen 
dotarł do bieguna północnego, był Andrće przez 
czas długi mocno zdenerwowany i wysoce roz 
drażniony. Upewniwszy się, że pogłoski o Nan­
senie były mylne —  co, nawiasem mówiąc, wy­
wołało wielką radość wśród Szwedów, współza­
wodniczących z Norwegami wszędzie i zawsze, 
a Nansen jes t Norwegiem — ^miat powiedzieć 
Andrće: rNoch ist Polen nicht verlorenu („polen" 
znaczy po szwedzku „biegun") — co charakte­
ryzuje równie dobrze duwcip jak  i ambicyę An- 
drće’go, tak niezbędną do osiągnięcia wielkich 
celów, a jak ą  p. Andrće się odznacza. Andrće 
należy do najbardziej doświadczonych aeronau- 
tów, odbył już bowiem poprzednio kilka po­
dróży powietrznych w balonie. \ w tym celu 
wyłącznie dostarczonym mu przez tutejszą aka­
demię umiejętności. W r. 1895 kilka jego dłuż­
szych wycieczek balonem do Goteborgu, Finlan- 
dyi i G otlandyi, nadto odki ycia jego poczynio­
ne w zakresie żeglugi pow ietrznej, zasłużyły 
na powszechne uznanie. A jego rozprawa o „ele­
ktryczności powietrza" należy do rzędu rozpraw 
opracowanych sumiennie i pomysłowo.

Niebezpieczną dla podróżnika i badacza ner­
wowość pana Andrće, o której poprzednio-wspo­
mnieliśmy, równoważy zimna krew i flegma pa­
na dr. Eckholma. Nils Eckholm , — to Melan- 
chton wyprawy. Jeśli bowiem Andrće posiada 
wprawę aeronauty i spory zapas wiedzy inży­
nierskiej i przyrodniczej, to Eckholm jest na- 
wskróś u c z o n y m  b a d a c z e m ,  znakomitym 
meteorologiem i znanym astronomem. Kok cały 
spędził na Szpiebergu, dokąd był wysłany ko­
sztem rządu szwedzkiego, jako  szef ekspedycyi 
naukowej, do której także i Andrće należał. 
Obserwacye meteorologiczne, astronomiczne i 
astrofizyczne, poczynione przez Eckholma na 
Szpiebergu, a wydane następnie nakładem aka­
demii umiejętności w Sztokholmie, są bez wąt­
pienia dziełem jedynem w swoim rodzaju.

Średniego wzrostu, ciemny blondyn w wieku 
około lat 47, wygląda Eckholm bardzo młodo, 
z wiecznie dobrodusznym uśmiechem na twarzy, 
trochę roztargniony i krótkowidz, stanowi na 
pierwszy rzut oka doskonały typ człowieka 
wielkiej nauki i pewnego charakteru. Dobre 
serce, łagodne usposobienie i ogromna stałość 
charakteru sprawiły, że cieszy się on ogólną, 
szczerą sympatyą i poważaniem. Bardzo postę­
powe poglądy, wielka otwartość i szczerość w 
wypowiadaniu swoich przekonań, oraz skrom­
ność i pewnego rodzaju nieśmiałość, dowodząca, 
że się mało ociera! po salonach, są zapewne

mówią o aspiracyach artystycznych fotografii, zna­
nej dotychczas jedynie jako szczyt produkeyi czy­
sto mechanicznej.

Powstały tedy różne szkoły fotograficzne, które 
dążą do wprowadzenia fotografii w dziedzinę sztu 
ki. Szkoły te praguą zatrzeć w fotografii wszelkie 
cechy produkeyi mechanicznej przez zastąpienie li- 
nij, przez kombiuacyę świateł i cieni, przez pozba­
wienie fotografii cech „wyljz-ni.i“, wreszcie przez 
imitowanie na papierze rysunku węglowego, kred­
kowego i t. p. Do wywołania wrażenia artysty 
czLego przyczynia się także w stopniu niemałym 
umiejętność powiększania zdjęć, zacierania w nich 
cech jednych, a uwydatniania innych. Przy umieję- 
tnem powiększaniu światło w pejzażach traci wła­
ściwą fotografii brutalność, w portretach modelowa­
nie twarzy nabiera łagodności, włosy tracą szty­
wność i suchość rozpaczliwą, linie zlewają się mięk­
ko. Dc uniknięcia „w ylizana" przyczynia się wpro­
wadzenie do pracowni fotograficznych papieru ma­
towego, groszkowatego, zamiast dawniej wyłącznie 
używanego satynowanego, lśniącego jak  atłas, bły 
szczącego jak lustro. Odpowiednio zużytkowany 
aparat fotograficzny daje efekty nieporówuane w 
najrozmaitszych rodzajach: i w widokach morskich 
z jasnem niebem,- i w pejzażach śniegiem okry­
tych , i w widokach burzy łamiącej gałęzie, i w 
studyach zwierząt, i w nieporównanych kombina- 
cyach światła.

Chcąc jednak być fotografem, trzeba umieć pa­
trzyć na n a tu rę , a w zdjęcia kłaść coś z siebie, 
coś z własnej duszy, własnej indywidualności, wła 
snego natchnienia. Tego wymaga każda bez wy­
jątku sztuka, bez względu, [czy posługuje się pę­
dzlem, dłutem, czy też aparatem fotograficznym.

K R O N I K A .
Kraków, 25 kw ietn ia. 

Pogrzeb ś. p. biskupa przemyskiego, Juliana 
Pełesza, odbędzie się w Przemyślu w poniedziałek. 
Jak donoszą do D ila , biskup Pełesz zmarł skut­
kiem wyschnięcia wątroby. Zachorował przed ty­
godniem, t. j .  w ubiegły p iątek , i od tego dnia 
pozostawał w łóżku , lecz. pomocy lekarskiej nie 
żądał, mówiąc, że się czuje zupełnie zdrowym.

Wystawa kwiatów. Towarzystwo ogrodnicze w 
Krakowie zawiadamia pp. wystawców, aby zechcieli 
zgłaszać się we środę (tj. 29 bm.) w celu zajęcia 
swych miejsc, gdyż we czwartek po południu po­
winno byc wszystko urządzone. Przypominamy przy 
tej sposobności, że członkowie Tow. ogrodniczego 
mają wstęp wolny.

Wydział Tow. przyj, orkiestry krakowskiej 
„Harmonia" zaprasza wszystkich członków na wal­
ne zgromadzenie, które się odbędzie w niedzielę d. 
26 b. m. o godzinie 4 po południu w sali Rady 
miejskiej.

Porządek obrad walnego zgromadzenia delega­
tów robotników i reprezentantów pracodawców 
miejskiej kasy dla chorych w Krakowie, które się 
odbędzie dnia 3 maja o godz. 3 po południu w 
sali obrad Rady m iejskiej: 1) Zagajenie przewo­
dniczącego zarządu. 2) Odczytanie protokołu z wal­
nego zgromadzenia z dnia 28 kwietnia 1895. 3) 
Sprawozdanie rachunkowe za r. 1895. 4) Wybór 
zarządu kasy na przeciąg dwóch l a t : a) 3 człon­
ków z grona reprezentantów pracodawców, b) 6 
członków z grona delegatów "oborników. 5) Wybór 
wydziału nadzorczego kasy na przeciąg jednego 
roku, a mianowicie: a) 4 członków przez delega­
tów robotników, b) 2 członków przez reprezentan­
tów pracodawców. 6) Wybór członków sądu polu­
bownego na przeciąg jednego roku, a mianowicie: 
a) 3 członków przez delegatów robotników, b) 2 
członków wybiorą wszyscy uczestnicy waluego zgro­
m adzeni. 7) Wnioski reprezentantów pracodawców 
i delegatów robotników.

Kraków, 26 Kwietnia 1896

Po dokonanych wyborach nastąpi ukonstytuow*' 
nie się zarządu , wydziału nadzorczego i sądu pfl" 
lubownego.

Zarząd kasy zaprasza wybranych wedle poszcz® 
góluych grup przemysłowych pp. delegatów robo­
tników i reprezentantów pracodawców do wzięc*® 
najliczniejszego udziału w walnem zgromadzeni0 
kasy chorych w dniu oznaczonym

Każdy z pp. delegatów i reprezentantów pr*y 
wejściu do sali obrad (sala obrad Rady miejskiej) 
winien okazać bartę legitymacyjną, upoważniają^ 
go do wzięciu udziału w obradach walnego zgr°" 
madzenia w r. 1896 i 1897.

Po karty legitymacyjne o ileDy wybrani w rok° 
bieżącym delegaci i reprezentanci tychże nie otrzy­
mali, należy się zgłosić do dnia 30 bm. do biur* 
kasy dla chorych. Prezes kasy A . Sulikowski, 

Egzamin do szkół wydziałowych z grupy fl1 
matematyczuo-rysunkowej zdała w lutym przed tu­
tejszą komisyą egzaminacyjną i patent uzyskał* 
panna Jagwiga Stanclikówua, nauczycielka w No­
wym Targu.

Szkoła malarstwa i rysunku dla kobiet. Ut»-
lentowany artysta malarz p. Wincenty Wodzinow- 
ski otworzył w mieście naszem szkołę rysunku i 
malarstwa dla kobiet. Petycya wniesiona niedawno 
przez grono kobiet o przypuszczenie ich do stu- 
dyów w tutejszej szkole sztuk pięknych, rozwój 
nauki rysunuu i malarstwa na kursach Ęaranie- 
ckiego są dowodem, że szkoła taka, umiejętnie kie­
rowana, może liczyć na powodzenie i przyczyni się 
do podniesienia zamiłowania i wykształcenia talen­
tów niewieścich. Nazwisko p. Wodzinowskiego jest 
dostateczuą gwarancyą kompetencyi i dobrego kie­
runku młodej szkoły, której jak najpomyślniejszego 
życzyć należy rozwoju.

Na loteryę fantową, odbyć się mającą w mąju 
na powiększenie funduszu budowy szkoły polskiej 
w Biały, przesłały na ręce p. M. Siedleckiej: p- 
Bojarska 7 fantów, p. A. Z. 3 złr.

Dla bezpłatnych wypożyczalń książek p rzes ła ła  
p. F, Redykowa kilkanaście książek szkolnych.

W Czztelni dia kobiet wygłosi p. L. Benedy- 
ktowicz w poniedziałek dnia 27 bm. o godzinie 6 
wieczorem odczyt na tem at: „Historya cywilizacji 
Egiptu".

W ubiegłym tygodniu mówił p. Józef Kotarbiń­
ski o „Upiorach" Ibsena. Serya odczytów, zapo­
wiedzianych na bieżące półrocze, rozpoczęta tak 
zajmującymi tematami, niemniej świetnie w dalszym 
się przedstawia ciągu: P. 'benedyktowicz prawdo­
podobnie nie na jednym ograniczy się wieczorze, 
p. Kotarbiński przyrzekł odczytać pracę o Maeter- 
lincku, o „Hanneli" hauptm ana, p. Sewer Macie­
jowski najnowszą nowelę, pani Gerzabek o „Kazi­
mierzu Jagiellończyku" itd. Na wszystkie odczyty 
wstęp dozwolony członkom zwyczajnym, członkom 
wspierającym i gościom.

Na dochód Tow. dobroczynności w poniedzia­
łek w teatrze ki akowskim graną będzie nąinowsza 
sztuka Sewera „Marcin Łuba". Najgoręcej zachę­
camy publiczność do licznego zebrania się na to 
widowisko ze względu na inst.ytucyę, któtą z tego 
będzie korzystać.

Targ na ryby. Jako projekt podlegający dysku- 
syi, zamieszczamy następujące pismo:

W miarę zbliżan.a się lata. mieszkańcy placu 
Szczepańskiego skazani są na szczelne zamykanie 
okier swych mieszkań i pozbawianie oddychania 
świeższem powietrzem. Gorąco bowiem w kadziach, 
na tym placu stojących a przeznaczonych na ryby, 
wywołuje rozkład chemiczny i psucie się rozmai­
tych ciał, roznoszące naokoło niemiła woń i zatru­
wające powietrze najbliższej okolicy.

Targ rybny w środku miasta i ao tego w kra 
mach nie dość higienicznie zbudowanych jesc ano­
malią. Przeuiesienie g o , po restauracyi Sukiennic, 
z rynku głównego na plac Szczepański, mogło być 
wskazanem potrzebami chwilowemi, ale nie było 
pomysłem szczęśliwym raz dlatego, że w dzielnicy
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podstawie najdokładniejszych badań. Z asaiy  
jak itm i się rząd przy tern kierował, wyłuszczo 
no w motywach projektu. Podczas ODrad w ko 
misyi sprawa ta także bardzo szczegółowo była 
omawianą, kornijya projekt iządowy przyjęła 
bez zmiany. Ponieważ rząd musi obstawać przy 
niezmienionem przyjęciu tego artykułu, przeto 
pozwalam sobie upraszać wysoką Izbę usilnie 
aby ten artykuł przyjęła bez zmiany.

Po czeskiem przemówieniu p. P u r g h a r t a  
zabrał głos p. E n g e l ,  który w imieniu Mło 
doczechów oświadczył, iż klub prawie jedno 
myślnie upoważnił go do oświadczenia, iż gło 
sowanie Młoduczechów w sprawie reformy wy­
borczej nie pozostaje w żadnym związku z zau 
faniem lub nieufnością do rządu. Mtodoczesi kie 
rują się przy tem wyłącznemi rzeczowemi mo­
tywami, które polegają na tcm, iż nie mogliby 
oni brać odpowiedzialności za to, aby odmówić 
prawa głosowania 3,600.000 obywateli, którzy 
dotychczas nie posiadają tego prawa.

Uchwalono zamknięcie dyskusyi.
Generalny mówca (contra) p. L e w a k ó w -  

s k i  oświadcza się za powszechnem prawem wy- 
borczem, za czem byłby głosow ał, gdyby był 
w Izbie obecny podczas wczorajszego głosowa 
nia. Mówca sądzi, iż liczba mandatów w po­
wszechnej kuryi wyborczej jest za mała, a roz­
dział ich niesprawiedliwy. Galicyę skrzywdzo- 
no> gdyż nadano jej za mało mandatów. Liczba 
15 mandatów cechuje położenie Polaków w 
izbie. Mówca przedkłada wniosek, aby liczbę 
ludności Vorarlbergn (116.000) przyjąć za je­
dnostkę, wskutek czego liczba mandatów w tej 
kuryi wynosiłaby 200 .

Referent mniejszości p. R o m a ń c z u k  obsta­
je  przy wniosku mniejszości, aby liczba man­
datów w kuryi piątej wynosiła 89.

P. K 1 u n zrzeka się głosu , a po przemówie­
niu referenta większości p. G 6 1 z a przystąpio­
no do głosowania. Wszystkie poprawki odrzu­
cono. Na 236 głosujących otrzymał wniosek p 
Le makowskiego 29, p. Romańczuka 38, p. P a ­
lowskiego 8-3, p. Steinera 46, p. Kluna 99 gło­
sów. W końcu uchwalono artykuł pierwszy w 
brzmienia rządowem , ustalający 72 nowe 
mandaty, większością 195 przeciw 30 głosom. 
Obecnych było 226 posłów.

Na tem przerwano dalsze obrady. Dziś nie 
m* posiedzenia.

Przegląd polityczny.
K r a k ó w ,  25 kwietnia.

Parlam entarna k o m i s y a  n i e u s t a j ą c a  
d l a  k o d e k s u  k a r n e g o  obradowała onegdaj 
w dalszym ciągu nad projektem ustawy przeciw 
nadużyciom wyborczym. § 1 uchwalono w na­
stępującej osnowie: „Kto przez użycie siły lub 
przez groźbę jej użyc’a , dalej przez zaminr 
uszkodzenia ciała , naruszenia czci lub majątku, 
albo przez obawę budzące obelgi przeszkodzi 
drugiemu w samodzielnem wykonaniu przysłu­
gującego rau na podstawie prawa publicznego 
prawa wyboru lub głosowania, ten staje się 
winnym przestępstwa i karany będzie aresztem 
o d j e d n e g o  m i e s i ą c a  d o j e d n e g o r o k n .  
Jeżeli zachodzą obciążające okoliczności, winny 
może być zasądzony na areszt obostrzony na 
ten sam przeeiąg czasu".

Następnie pos. A b r a h a m o w i e z  uzasadniał 
wniosek o p zyjęcie następującego przepisu w 
ustawę: „Kto wymienionemi w § 1 środkami 
przeszkodzi drngiemu w prawoniocuem ubiega­
niu się o mandat, jest winnym tej samej kary­
godnej czynności".

Na życzenie reprezentanta rządu, szefa sekcyi

odroczono rozprawę nad tym wnioK r a 11 a, 
skiem.

Następnie toczyła się rozprawa nad 2 , 
nie przeprowadzono jej do końca.

lecz

Pojedynek K o t z e ’g o  z S c h  r a d e  r e m,  
zakończony śmiercią ostatniego z nich, poDudził 
szersze sfery niemieckie do zajęcia się sprawą 
pojedynków w ogóle. O przebiegu tej sprawy 
w parlamencie niemieckim, wiadomo już naszym 
czytelnikom. Obecnie donoszą, iż cesarz Wilhelm 
podczas pobytu swego w Karlsruhe za pośred 
nictwem szefa gabinetu wojskowego generała 
Hahnkego miał podać bliższe szczegóły na podsta­
wie referatu, wygotowanego przez generał-mąjora 
Bissinga, który był, jak  wiadomo, sekundantem 
ScLradera. Wyrok cesarza w tej sprawie, wy­
dany na przedstawienie wielkiego księcia ba- 
deńskiego, zajmował pruskie ministerstwo stanu 
na posiedzeniu odbytem w pałacu kanclerskim. 
Jak  słychać, projekt rządowy dotyczy użycia 
środków dyscyplinarnych i nowego ukształto­
wania wojskowych sądów honorowych i podaje 
wskazówki, któremi zajmować się mają w nie­
dalekiej przyszłości ciała ustawodawcze. O ile 
wiadomość ta jest prawdziwą, trudno osądzić, 
gdyż dotychczas nie potwierdzono jej ze strony 
urzędowej.

Z  Paryia.
Ze względu na kandydaturę B r i s s o n a na 

i rezydenta ministrów warto przypomnieć, że 
jest on republikaninem, surowych zasad i nale­
ży do stronnictwa radykalnego, ale bynajmniej 
nie jest przyjacielem socyalistów. Jest jedną 

niewielu osobistości politycznych zapełnij 
czystych i cieszy się powszechnym szacunkiem 
zarówno u swych przyjaciół, jaR i u przeciwni- 
tćw politycznych. Brisson był już raz (od 6-go 
cwietnia 1885 roku do 7 stycznia 1886 roku) 

szefem gabinetu za czasów prezydentury Gre- 
yyMgo. Do gabinetu jego należeli wówczas i ra- 
ykali i oportuniści. Powszechnie też uważają 
Irissona za najodpowiedniejszą osobistość do u 

tworzenia gabinetu k o n c e n t r a c y j n e g o  o 
i l n i e  r a d y  K a i n e m  z a b a r w i e n i u .
Telegram paryski donosi, iż socjaliści zwo- 

ali wczoraj dc Tivoli-Vuxahall wielki meeting 
udowy celem z a p r o t e s t o w a n i a  p r z e -  
i w k o  z a c h o w a n i u  s i ę  s e n a t u  i urzą­

dzenia wielkiej m a n i f e s t a c y i  n a  r z e c z  
e w i z y  i k o n s t y t u c y i .  W zgromadzeniu 

tem wzięło udział kilka tysięcy osób i wielu 
socyalistycznych deputowanych. Przebieg zgro­
madzenia był dosyć spokojny. Przy końcu tylko 
iowstała wrzawa i następnie zaburzenia uliczne.

! łolicya rozproszył ademonstrantów, którzy wzno­
sili okrzyki pizeciw senatowi, przyczem areszto­
wano kilka osób; w ich liczbie znajduje się 
także G u e r  i n , redaktor L ilre  Parole. Deputo­
wany J a  u r e s , który stał przed grupą manife­
stantów, podobno potrącony został gwałtownie, 
czy poturbowany przez agentów policyi.

Sztuka i fotografia.
„Fotografia da początek nowej szkole sztuki, jak  

to zrobił rysunek, malarstwo lub fresk. Radziłbym 
już teraz zacząć organizacyę tej szkoły. Pierwszym 
warunkiem jej stworzenia j e s t : niech nie bierze 
w ręce aparatu fotograficznego, kto nie ma w so­
bie poczucia estetycznego, rozwiniętego w stopniu 
wysokim".

Temi słowy prezes ostatniego kongresu fotogra- 
ficzuego w Brukseli zamknął obrady. Od czasu 
kongresu przeszło już lat kilkanaście, a rzeczywi­
stość stwierdziła słuszność słów Jansena. Olbrzj mi 
postęp zrobiono w dążeniu do wytworzenia sztuki

z fotografii, którą poprzednio uważano wyłącznie 
za rzemiosło. Fotografia oddaje oddawna niezliczo­
ne usługi nauce przez dostarczanie uczonemu do 
kumentów, których ścisłość i zgoduość z naturą 
nie pozostawia nic do życzenia. W ostatnich cza­
sach zaczęła fotografia oddawać i sztuce usługi 
bardzo poważne. Chcąc jednak korzystać z fotogra­
fii, jako pomocnicy sz tuk i, nie dosyć jest mieć a- 
parat pierwszorzędny i płyty doskonałe. Trzeba 
mieć nadto tyle smaku i poczucia estetycznego, ile 
winien ich mieć malarz przy tworzeniu obrazu, lub 
rzeźbiarz przy wykonywaniu grupy lub posągu. 
Inaczej fotografia pozostanie zawsze rzemiosłem, 
ale czyż rzemiosłem nie jest malowanie bez talen­
tu lub rzeźbienie bez iskry Bożej ?

Długo zarzucauo fotografii jej dokładność, ści 
słeść jej spostrzeżeń, niewolniczość jej działania; 
długo zaprzeczano jej produkeyom wszelkiej indy­
widualności ; długo nie chciano w niej uznać nic 
nad środek reproduKcyi czysto mechanicznej, zdol­
nej o wykazania co najwyżej mniejszej lub więk­
szej zręczności fotografującego. Dziś jednak zaczęto 
przyznawać fotografii zdolność wznoszenia się na 
wyżyny sztuki, jak wszystkie sztuki graficzne, od 
których odróżnia się przedewszystkiem metodą u- 
trwalania obserwacyj na papierze. Dziś już nie bę­
dzie paradoksem twierdzenie, iż aparat i płyta fo­
tograficzna są tem dla fotografa, czem pędzel, far­
by i płótno dla malarza, czem dłuto i marmur dla 
rzeźbiarza. Czy mniej trzeba gustu, zręczności do 
produkowania przy pomocy instrumentów niewolni­
czo kopiujących naturę, momentów iście artystycz­
nych, pochwyconych z życia z poczuciem artyzmu 
silnie zaakcentowanem ? Oczywiście byłoby niedo­
rzecznością porównywać nakład pracy i zasługi ar­
tysty, stwarzającego swoje dzieło z oddzielnych 
szczegółów, do nakładu pracy i zasługi fotografa, 
opierającego sie jedynie na działaniu światła na 
czułą płytę, odpowiednio przygotowaną. To też nie 
trzeba porównywać wartości dzieł fotograficznych 
z wartością dzieł plastycznych: zachodzi pomiędzy 
niemi różnica bardzo znaczna, stworzona przez sam 
rodzaj reprodukcyi.

Ale, jeżeli sposób tworzenia dzieła sztuki jest 
dla nas obojętny w chwili, gdy na to dzieło pa­
trzymy i z tegoż dzieła odbieramy wrażenia, go­
dzi się zapytać, czy cech charakterystycznych dzie­
ła  sztuki pod względem reprodukowania i interpre­
towania natury nie da się odnaleźć w kombinacyi 
fotograficznej. Jeżeli w tej kombinacyi znajdziemy 
wyżej wymienione cechy, dlaczego > mielibyśmy fo­
tografiom a r t y s t y c z n i e  pomyślanym i a r t y ­
s t y c z n i e  skombinowanym odmawiać nazwy pro- 
dukcyi artystycznej, nazwy, której stanowczo od­
mawiamy poronionym dziełom pędzla lub dłuta ? 
Jak są różne malowidła a malowidła, rzeźby a 
rzeźby, tak samo są różne fotografie a totogiafie. 
Jeżeli więc słuszność każe przyznać wartość arty­
styczną niektórym produkeyom fotograficznym, lo­
gika nie pozwala na przyzuawauie tej wartości 
wszystkim. Twierdzić, ze fotografia wogóle jest 
sztuką, oyłcby to samo, co z góry przygotować 
sobie porażkę w dyspucie.

Kompozycya obrazu, wybór odpowiedniego oświe­
tlenia, umiejętna obserwacya perspektywy powie­
trznej i linearnej, odpowiednia kombinacya świateł 
i cieni, półświateł i półcieni, umiejętność obserwo­
wania brył w przestrzeni — oto warunki niezbę­
dno do wytwarzania dzieł sztuki, wywierających 
na widzu wrażenie pfawdy i szczerości. Wszystkie 
powyższe warunki dadzą się doskonale zastosować 
w fotografii, w której fotograf może interpretować 
naturę po swojemu. Pewnik ten stwierdzono na 
wystawach fotograficznych w W ieJuiu, Brnksoili i 
Londynie. W miastach tych liczne stowarzyszenia 
oddawna prą fotografię ku sztuce i przyczyniają 
się bardzo skutecznie do rozwoju w fotografii czyn­
nika artystycznego, który jedynie stanowić może o 
rozwoju fotografii. Kto zwiedzał owe wystawy, ten 
bez wątpienia nie uśmiecha się ironicznie, gdy mu

powodem, iż rzadko tylko spotkać można dra 
Eckholma w „towarzystwie".

Nareszcie trzeci z rzędu i rangi N i 1 a S t i r n d- 
b e r g ,  asystent prof. Arreniusa, to młody 
jeszcze bardzo człowiek, 24 letni, wysoki, do­
brze zbudowany, przystojny bardzo, o trochę 
naiwnej, okrągłej twarzy brunet. Prac sa- 
modzi łlnych nie wiele może w y k azać , przed 
rokiem bowiem dopiero ukończył studya uni­
wersyteckie. Odznacza się jednak ogromnym 
zapałem do nauk fizycznych i matematycznych 
Znaczny zapas wytrwałości przy znakomitych 
zdolnościach, pewne zaufanie w siły własne, o- 
gromne zajęcie się sprawą wyprawy, przy wro­
dzonym sprycie, łatwem oryentowaniu się w da­
nej sytuacyi: Ja ja  pewną rękojmię, że położy on 
niemałe zasługi dla wyprawy- Jako kolega, a 
następnie asystent w pracowni fizycznej był 
bardzo łubiany, tak przez profesorów, jak  to­
warzyszy pracy, którzy kilkakrotnie wybiera­
jąc  go na urząd sekretarza tutejszego towarzy­
stwa akademickiego, dali mu najlepszy dowód 
swej sympatyi i zaufania.

Balon przeznaczony do wyprawy podbieguno­
wej, wyrabia się obecnie w Paryżu według pla­
nów pana Andrće. Objętość tej kuli powietrznej 
będzie wynosić około 4.600 metrów sześciennych. 
Bplon, wypełniony wodorem, będzie mógł u- 
nieść ciężar od 4.800 do 5.50Ó kilogramów. 
Dla przewiezienia owej maszyny powietrznej 
na Szpicberg, tam bowiem dopiero wypełnia się 
ją  gazem, wynajęto specyalny statek, gdzie oprócz 
balonu znajdzie pomieszczenie także dom sk ła­
dany, rodzaj szałasu, w którym balon podczas 
wypełniania ustavńonym będzie. Nadto odpowie­
dnia ilość kwasu siarkowego i żelaza (cztery 
to n y '= LOGO h.) potrzebnego do fabrykacyi wo­
doru; dalej przyrządy rozmaite i narzędzia, na- 
koniec robotnicy, inżynier aeronauta budujący 
balon, członkom ie ekspedycyi szwedzkiej na 
Szpicberg, pan Andrće i jego dwaj towarzysze 
znajdą Domieszczenie na statku.

Według pomysłu p Andrće balon będzie zao­
patrzony w trzy gruóe 500 metrów długie liny, 
umocowane powyżej łódki, u końca balonu. 
Balon z uczepioną liną me będzie się mógł 
wznieść wyżej nad 200 do 250 metrów ponad 
poziom morza, część przeto liny 250 do 300 
metrów, uplecionej z włókien kokosu, wlec się 
będzie po ziemi, względnie po lodzie lub p ły ­
nąć po powierzchni wody. Tak wlokące się li­
ny służyć będą najprzód jako  rodzaj klapy bez­
pieczeństwa, jako regulator, który nie pozwoli 
balonowi wznieść się, względnie opaść ponad p e­

wną wysokość. Gdy bowiem gaz, zawarty w ku ­
li, wskutek opadnięcia temperatury (n. p. gdy 
słońce zajdzie za chmury lub z powodu zmiany 
powietrzaj śc;^gnie się, a przeto balon zmniej­
szając swoją objętość, względnie zwiększając 
swój ciężar właściwy, pocznie opadać ku ziemi, 
to część liny, którą dotąd balon jako balast u- 
nusił za sobą w powietrzu, pocznie się sunąc 
po ziemi, a wtedy balast się zmniejszy i balon 
stanie na pewnej wysokości. Natomiast ogrzanie 
się balonu spowoduje rozszerzenie się gazu i 
kuli, a więc zmniejszenie eiężaru właściwego, 
wzniesienie się balonu, któ>-y podniesie za sobą 
część liny w górę. Balast zwiększy się wtedy, 
a skutkiem tego będzie powstrzymanie dalszego 
wzlotu.

Następnie pomysł p. Andrće ma jeszcze inną 
ogromną zaletę. Linu, uczepiona u spodu i wlo­
kąca się po ziemi, służy równocześnie nietylko 
jako regulator, lecz przedewszystkiem j a k  c 
s t e r .  Balon jest bowiem za pomocą tej liny 
niejako przyczepiony do ziemi, sunie się po 
niej, mimo, że szybuje w powietrzu. To zaś po­
zwala zastosować do balonu zwykły sposób 
kierowania za pomocą steru i żagli, jak  tu ma 
miejsce przy kierowaniu łodzią, unoszona prą­
dem rzeki. I w rzeczy samej doświadczenia p. 
Andrće dowiodły, że znając kierunek wiatru, 
można zs. pomocą żagli, umocowanych u boku 
łódki balonu, kierunek balonu zmieniać. Zmia­
na ta kierunku nie jest atoli dowolną, jak przy 
żegludze wodnej, lecz ograuicza się do kąta 
o 27°

Według wspomnianych już spostrzeżeń pana 
Eckholma, który  badał prądy wiatrów południo­
wych, panujących w miesiącu czerwcu i lipeu 
na Szpiebergu, a od których kierunek balonu 
główuie jes t zależnym, prądy te uniosą balon 
w kierunku bieguna, a stamtąd dalej ku północ­
nym brzegom Azyi lub Ameryki.

Jesteśmy zatem w przededniu wielkiego, mo­
że epokowego odkrycia. Jeśli bowiepr, jak przy­
puszczać można, wyprawa pana Andrće i towa­
rzyszy się uda, to odkryjemy nową część świa­
ta, dotąd wałem lodowym przed okiem ludzkiem 
ukrytą, w każdym razie zdobędziemy nowy 
szlak powietrzny, który doprowadzić nas może, 
jeśli nie dziś to jutro, do rozwiązania zagrdki 
bieguna północnego.

P r. Jan  'losmhowshi.
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Dodatek IV. do styczniowego wydania gene­
ralnej taryfy towarowej, wprowadzony będzie z 
dniem 1 maja br.

Telegrafy i telefony. Rząd wniósł ao Rady 
państwa projekt ustawy w przedmiocie praw 
publicznych i prywatnych, przysługujących ad­
m inistracji państwowej przy zakładaniu telegra­
fów i telefonów. Najważniejsze postanowienia 
projektu brzmią: Administracya państwowa ma 
prawo korzystać, z zachowaniem przepisów po- 
licyi drogowej, z gościńców i dróg publicznych, 
ulic, placów, rzek i publicznych kanałów, czyto 
do stawiania słupów i innych podpór dla prze 
wudów telegraticznych, czy też do prowadzenia 
prądu nad lub pod drogami, a to w celach za­
kładania i utrzymania państwowych zakładów 
telegraficznych. Każdy właściciel budynku jest 
o b o w i ą z a n y  za zupełnem odszkodowaniem 
dozwolić administracyi państwowej stawiać z 
zachowaniem przepisów policyi budowniczej na 
jego budynku murowane i drewniane podpory, 
przeprowadzać druty przewodowe przez słup po­
wietrza, nad jego własnością wzniesiony, i wo- 
góle przedsiębrać konieczne roboty dla utrzyma­
nia lub założenia telefonu lub telegrafu. Na za­
rządzenia, któremiby się właściciel budynku czuł 
pokrzywdzonym, może się użalić przed władzą 
polityczną pierwszej instancyi — ale skarga ta­
ka wcale nie wstrzyma rozpoczętych robót.

Otwarcie kolei Z dniem 27 bm. otwartą zo­
stanie kolej Yalsngana (w południowym Tyro­
lu) dla ogólnego ruchu.

Z Sofii donoszą, że syndykat niemiecki wy­
stąpił z projektem założenia w Bułgaryi Banku 
hipotecznego z kapitałem  zakładowym 5 milio­
nów i z prawem emisyi obligacyj hipotecznych.

Z targów zbożowych. —Kraków, 24 kwietnia. 
Płacono za 100 klgr. netto : Pszenica od 7'45 
do 7‘90. Pszenica węgierska od — ■— do — •— . 
Żyto od 6’40 do 6 • 95. Żyto węgierskie od— •— 
do — '— . Jęczmień od 5’45 do 6'45. Owies 
z opłatą akcyzową od 6 ‘— do 6'60. Groch od 
7-— do 10'— . Tatarka od 7‘— do 8 ‘— . Proso 
od 5-— do 6 -— . Fasola od 8 -— do 12’— . Ja ­
g ły  od 11-— do IB-— . Siano od — •— do 3'40. 
Słoma od — ■— do 3-— . Koniczyna na paszę 
od — •— do 4"—. Ziemniaki za hektolitr od 
1 *60 do T80. Ja ja  za kopę od 1‘05 do T20. 
Masło za garniec od 3‘25 do 4-— . Spirytus na 
95° Tralesa za hektolitr od — •— do 80’— . 
Okowita na 75° Tralesa za Hektolitr od — •— 
do 60'— . Tymotka nasienna za 100 klgr. od 
— •— do — •— . W yka od — •— do — •— . Ko­
niczyna nasienna biała od 50‘— do 55'— .. Ko­
niczyna nasienna czerwona od 28-— do 35 '— . 
Kukurudza od — 1 — do 6'25. Rzepak zimowy 
od — •— do — •— . Rzepak jary  od — f— do 
— •— . Kapusta w głowach za kopę od — ■— 
do — •— . Mak od — •— do — ■— .

wczoraj doroczną wystawę w „Kiinstlerhauzie44, 
zwrócił uwagę na obraz Piotra S t a c h i e w i c z a  
p. t. „Pierwszy siew44 i przypomniał sobie przy 
tej sposobności cykl obrazów o Matce Boskiej tego 
artysty, zakupiony przez ministerstwo oświaty.

Morderstwo W klasztorze z Budapesztu dono­
szą : Zagadkowa śmierć O. Kozela w tutejszym kla­
sztorze Braci służebnych wywołała niemiłe wraże 
nie wśród ludności.. Dnia 22 bm. znaleziono O. Ko­
zela w wiszącej u ramy okna postawie. Ponieważ 
chustka, na której wisiał, lekko tylko była owi­
niętą około szyi, a nogi oparte były o podłogę, 
zachodzi podejrzenie, że O. Kozel padł ofiarą mor­
derstwa. Domyślają się, że trzej służący, których 
O. Kozel, jako prokurator, chciał wydalić ze służ­
by za rozwiązłe życie, są sprawcami tej zbrodni! 
Interwencya urzędowa nie nastąpiła dotąd. Pogrzeb 
nieszczęśliwej ofiary odbył się wczoraj.

wy Karnej chciała dzisiaj w dalszym ciągu ob­
radować, lecz d l a  b r a k u  k o m p l e t u  musia­
ła  od zamiaru odstąpić.

Budapeszt, 25 kwietnia. Izba poselska przy­
ję ła  na wczorajszem posiedzeniu wniosek komi- 
syi tej treści, iż w rozkazie komendanta akade­
mii „Ludovicau, zakazującym oficerom obecności 
w Izbie podczas obrad nad budżetem obrony 
krajowej, nie wiązi naruszenia nietykalności po­
selskiej.

Po zamknięciu dyskusyi stwierdza minister 
obrony krajowej, F e j e r v a r y ,  iż Izba bez ró­
żnicy stronnictw przyzna mu, że jest on odpo­
wiedzialny za karność obrony krajowej. O obra­
żaniu lub ograniczeniu swobody słowa nie ma 
mowy. Wszyscy zgadzaja się na to, iż nietykal­
ność poselska musi być utrzymaną. Minister nie 
uznaje słuszności twierdzenia Ugrona, jakoby 
parlament był wyższą władzą od ministra. Mi 
nister nie może dla przyjemności Ugrona cofnąć 
swojego rozporządzenia.

Izba przeszła do rozpraw nad petycyami.
K o s s u t h  przemawia za samodzielnem tery- 

toryum cłowem.
Prezydent ministrów B a n f f y  zaznacza, iż 

część petycyj oświadcza się za samodzielnem te- 
rytoryum cłowem, podczas gdy inna część uzna­
je korzyści wspólnego terytoryum. Rząd jest 
przekonany, iż przyjście do skutku wspólnego 
terytoryum leży w interesie zarówno Austryi, 
jak  Węgier, z czego jednak nie wynika, iż gdy­
by rokowania nie odniosły rezu ltatu , rząd nie 
oświadczyłby się za samodzielnem terytoryum. 
Przebieg rokowań przekonał jednak rząd, iż są 
widoki, że kwestya da się rozwiązać na pod­
stawie wspólnego terytoryum cłowego przy zu­
pełnem zastrzeżeniu interesów węgierskich. (Ż y­
we oklaski).

Następnie odpowiedział prezydent ministrów 
na interpelacyę Somy V i s o n t a i s a ,  dotyczącą 
niedawno temn odbytej konferencyi w sprawie 
kościoła grecko-wschodniego, że rząd sam jest 
niemile dotknięty, iż dotąd nie zwołano jeszcze 
kongiesu. Król zarządził, aby kongres zwołano 
w roku 1897.

Większość przyjęła odpowiedź do wiado­
mości.

Następne posiedzenie w poniedziałek.
Budapeszt, 25-go kwietnia. Izba magnatów u- 

chwaliła jednogłośnie ustawę o tysiącleciu Wę­
gier.

Budapeszt, 25 kwietnia. Dzisiaj rano odbył 
się p o j e d y n e k  między ministrem obrony k ra ­
jowej F e j e r v a r y m . a  posłem B e r n a t k e m .  
Po jednorazowej bezskutecznej wymianie strza­
łów nastąpiło spotkanie na pałasze. Poseł Bor -  
n a t h  jest dość ciężko ranny.

Paryż, 25 kwietnia.. Agencya Hdrasa donosi: 
Rozmowy, jak ie  prezydent F a u r e  miał w eią 
gu przedpołudnia z różnemi osobistościami, wy 
wolały w kołach politycznych wrażenie, jakoby 
utworzenie gabinetu koalicyjnego i koncenba 
cyjnego było najwłaściwszem wyjściem z p r z e  
silenia.

Paryż, 25 kwietnia. Prezydent rzeczy pospoli­
tej przyjął u sbbie wczoraj przed południem 
Loubeta, Brissona, Peytrala i Poincarego, a po 
południu konferował z Bourgeois, Sarrienem, 
Leroyerem i Melinem.

Paryż, 25 kwietnia. Dzienniki stwierdzają, 
że w opinii publicznej nastąpiło spokojniejsze 
zajęcie ~ię kwestyą powołania gabinetu koncen 
tracyjnego pod przewodnictwem M e l i n e ’a lub 
P e y t r a l a .

Paryż, 25-go kwietnia. Po krótkiej dyskusyi 
s e n a t  p r z y j ą ł  j e d n o g ł o ś n i e  k i e d y t  
d l a  M a d a g a s k a r u .

Senator A n g 1 e s zgłosił wniosek nagiy o 
rewizyę konstytucyi. Nagłość wniosku odrzuco­
no jednakże 214 głosami przeciw 33.

Następne posiedzenie odbędzie się we wto­
rek.

Paryż, 25 kwietnia. Ks. F e r d y n a n d  buł­
garski przybył tutaj dzisiaj rano. Na dworcu 
kolejowym czekała jego przybycia kompania 
honorowa i gwardya republikańska.

Madryt, 25 kwietnia. Z H a w a n y  donoszą: 
W o j s k a  h i s z p a ń s k i e  o t o c z y ł y  M a­
ce  a. Generał W e y 1 e r pozostawił armii po­
wstańców dwa dni do dobrowolnej kapitulacyi.

Londyn, 25 kwietnia. Biuro Reutera donosi 
z B u l u w a y o  pod datą 22 b. m.: Oddział, li­
czący .200 ludzi, wyruszył dzisiaj przed połu-j 
dniem z Buluwayo. Cztery mile na północny 
wschód od Buluwayo, w pobliżu rzeki Umgura, 
M a t a b e l o w i e  napadli na oddział. Przyszło 
do gwałtownego starcia; wojsko angielskie znaj­
dowało się kilkakrotnie w trudnem położeniu, 
lecz, odparłszy silny atak na skrzydła, zamie­
rzało właśnie ścigać nieprzyjaciela, gdy wyda­
no rozkaz cofnięcia się do Buluwayo.

Londyn, 25 kwietnia. Times donosi z S i n g a- 
p o r e , że wczoraj umarło w H o n g k o n g  16 
osób na d ż u m ę ;  zaraza grasuje także w Pe­
kinie.

Rzym, 25 kwietnia. Agencya Stefaniego donosi 
z M a s s a w y :  Ogólne położenie tak na połu­
dniu, jakoteż w okolicy K a s s a 1 i niezmienione. 
Dostawa żywności napotyka na wielkie przeszko­
dy. Między jeńcami włoskimi z pod A g o s t a- 
f 3 r i znajduje się podobno jeden oficer i 18 żoł­
nierzy.

Rzym, 25 kw etnia. W atykan wysłał wczoraj 
do rządu rosyjskiego urzędowe zawiadomienie, 
iż nuncyuśz A g l i a r d i  b ę d z i e  r e p r e z e n ­
t o w a ć  p a p i e ż a  p o d c z a s  u r o c z y s t o ­
ś c i  k o r o n a c y j n y c h  w M o s k w i e .

Belgrad, 25 kwietnia. Zawarty wczoraj na 
trzy lata kontrakt wydzierżawienia sprzedaży 
tytoniu przynosi okolą miliona franków rocznie 
więcej zysku, niż w innych latach i podnosi 
pewność kaucyi dla monopolów.

lwowsko-czern. 294-— ; Losy z 1854 na 250 złr. 
149*— losy z 1860 na 500 złr. 145-25; losy 
z roku 1860 na 100 złr. 157-50; losy z r. 1864 
za 100 złr. 195"— ; akcye zakładu kred. dla 
ha n(Lc i przemysłu 359"— ; akcye galic. banku 
hip. na 200 złr. 397- — ; Lknderbank na 200 
złr. 245-25; akcye ausiro-węg. banku na 600 
złr. 970.

Berlin, 25 kwietnia. Godzina 3 minut — pc 
poł. Austryackie kredyty 224-90 mrk. Austrya- 
cka złota renta 104-— mrk. Austryacka srebrna 
renta IC I‘50 mrk. Węgierska złota renta 103 9C 
mrk. Węgierska renta koronowa 99-75 mrk. 
AustryacKie banknoty 169-95 mrk. Akcye kolei 
lwowsko’- czerniowieckiej — •—  mrk. R u b l e  
216-45 mrk. 5% listy zautawne Królestwa Pol­
skiego — •— mrk. 4 % listy likw. Królestwa Pol­
skiego 65 30 mrk,

gęsto zamieszkałej zanieczyszcza powietrze, a po- 
wtóre dlatego, że wskutek wzrostu ludności w mie­
ście i, co za tem idzie, wzmagającego się zapotrze­
bowania ja rz y n , kramy z rybami zabierają wiele 
miejsca, przeznaczonego dla handlu ogrodowizną. 
Należałoby więc plac Szczepański pozostawić wy­
łącznie targowi na warzywo i krupy, a dla targn 
rybnego przeznaczyć plac inny.

Z powodu braku placów w Krakowie rzecz to 
nie ła tw a , zwłaszcza że obecnie pomyśleć trzeba 
także o przeniesieniu z rynku głównego targu na 
jagody, wobec starań Towarzystwa upiększania mia­
sta o nrządzeme skweru wzdłuż Sukiennic od stro­
ny kościoła N. P. Maryi i św. Wojciecha.

Przeniesienie targn na jagody nie natrafiałoby 
może na wielk>e trudności, skoro jest w pobliżu 
rynku plac Dominikański, nie wielki rozmiarami, 
ale wystarczający na potrzeby takiego targu. T ru­
dniejsza rzecz z wynalezieniem miejsca dla targu 
rybnego; rozejrzawszy się w mieście wzdłuż i wszerz, 
przekonujemy się, że placu takiego brak. Należało­
by go więc stworzyć. Ryby, z wyjątkiem kilku mie­
sięcy zimowych, nie są artykułem tak bardzo u 
nas używanym, jak dajmy na to jarzyna, i dlatego 
blirkość głównych arterjy miejskich, t. j. rynku i 
śródmieścia, do targn rybLego nie powinna tu 
wchodzić w rachubę.

Z tego więc powodu pozwolę sobie zaprojekto 
wać na targ rybny miejsce cokolwiek więcej niż 
plac Szczepański od śródmieścia oddalone, a mia­
nowicie opustoszałe obecnie pola obok Wisły za 
Rybakami, Odpowiednio, kosztem miasta, urządzone 
kramy w czworobokn, którego jedno ramię byłoby 
przedłużeniem ulicy D ietla , gdzie dziś cyrk się 
znajduje, drugie szłoby równolegle do muru To­
warzystwa dobroczynności, trzecie byłoby zwróco­
ne do ulicy Koletek, a czwarte wreszcie stanowiłoby 
dalszą część nowo otwartej ulicy na gruntach, zwa­
nych „Harajewiczówką44 — zupełnie odpowiedziały­
by wymaganiom targu na ryby. Urządzenie w pro- 
jektoflanem miejscu targu rybnego nadaje się zre­
sztą także i dlatego, że ześrodkowywuje w jednem 
miejscu sprzedaż ry b , która obecnie odbywa się 
także na i,ałej linii wzdłuż Wisły od Rybaków aż 
do mostu podgórsKiego, a nadto i dlatego, że owa 
nowo otwarta ulica „ua harajewiczówce44 za szko­
łą podwawelską uprzystępnia dojście do projekto 
wanego placu z  killrn stron miasta. Gospodynie zaś 
pasze niezawodnie w krótkim czasie przyzwyczaiły­
by się do k.lku kroków więcej do targu rybnego 
na R ybakach, a mieszkańcy placu Szczepańskiego 
zato oddychaliby już raz świeżem powietrzem. "

Przymrozek mieliśmy dziś ran o , a w nocy w 
okolicach miasta spadł śnieg szkodliwy dla sadów, 
w których drzewka owocowe już kwitnąć zaczęły.

Zmarli. Karolina ze Zbyszewskich B r e s i e w i  
c z u w a ,  żona lekarza w N isku, zmarła tamże w 
dniu 23 b. m.

Dziś z rana umarł w Krakowie Wacław S a w i  
c z e w s k i ,  słuchacz filozofii na uniwersytecie ja  
giellońskira, utalentowany autor sztuki pod tytułem 
„Na Berdrożach“ nagrodzonej na konkursie W y­
działu krajowego.

Cztery miesiące bez pensyi. Szkolnictwo L u ­
dowe w nr. 12 pisze:

W jednej z wsi powiatu jaworowskiego, w któ 
rym rządzi starosta Niewiadomski, jest nauczycielką 
od dłuższego już czasu parna M. G. Wskutek ja ­
kichś tam intryg przeniesiono ją do Jaworowa. 
Atoli pannie G. po licznych prośbach udało się wre­
szcie uzyskać zniesienie rozkazu przeniesienia do 
Jaworowa — ale za to od 4 m i e s i ę c y  n i e  o- 
t r z j  m,u j  e p f e n s y i 1 Nie mogąc się doczekać 
ciężko zapracowanego grosza, przyjechała do Lwo 
wa i udała się do referenta Rady szkolnej radcy 
L a n i k i e w i c z a .  Nauczycielka przedstawiła mu 
sprawę i prosiła o pomyślne i jak najszybsze za 
łatwienie, trmbardzh j, że podupadła na zdrowiu i 
potrzebuje pomocy lekarskiej. Jak ją przyjął pan 
referent radca Lanikiewicz, świadczą własne jego 
słow a:

— Pani nie masz pieniędzy, a przyjechałaś so 
bie ua święta do Lw ow a! Pani chora ? Wszak wy­
glądasz jak spuchła!... Wy nauczycielki wszystkie 
komedyantki, egzaltowane aż do waryacyi... Gdy­
byś pani była pojechała do Jaworowa, byłabyś 
pani wy tał* za mąż, bo wszystkie tam nauczycielki 
za mąż wychodzą!...

Do tego dodaje Szlcoinictwo następujący ko 
m eutarz:

„Gdyby koń pocztowy przez jeden dzień nie do­
stał obrokn, coby to było pisaniny, „nosówu etc. 
Ale, że tam nauczycielka przez 4 miesiące pensyi 
nie dostaje, cóż to kogo obchodzi ? A jeśli się npo 
mina kornie o swą należytość, to jeszcze ją  się 
przyjmie w sposób ta k i , jaki- przedstawiliśmy po- 
wyżej.u

Dzisiejsze dzienniki lwowskie przynoszą następu 
jaeą nader ważną ze względów sprawiedliwości wia 
aomość :

„Na polecenie dr. Kubickiego odstawiono do po­
licyi Majera Margulesa za to, iż, jak skonstatowa 
no, przez trzy dni z rzędu krowie, skazanej na z? 
bicie, wcale jeść nie daw ał.u

Ciekawa' zatem rzecz, kto powinien być pocią­
gnięty do odpowiedzialności za morzenie głodem 
biednej nauczycielki, skoro nikt na śmierć jej je ­
szcze nie skazał V Zestawienie niesmaczne, bolesne 
i bodajby ich nigdy nie trzeba było używać.

Panorama Tatr, jak  nam z Monachium dono­
szą, szybko zbliża się ku ukończeniu. Zostaje je ­
szcze partya „Morskiego Oka44 i „Miedziane11 — 
reszta prawic ukończona. Olbrzymi ten obraz żywo 
zajmuje ogół artystów monachijskich, niema też 
prawie dnia, aby ktoś z wybitnych osobistości nie 
zagościł w atelier. Sfery ofieyalne również zaszczy­
cają zbiorowo pracownię swemi odwiedzinami. Nie 
dawno książę Luitpold, regent Bawaryi, zwiedził 
panoramę, a przed kilku dniami pracujący artyści 
mieli wizytę księcia Leopolda wraz z małżonką 
Gizelą. GoścU, dłuższy czas przepędziwszy w pa­
noramie, ciekawie dopytywali się o nazwy przed­
stawionych miejscowości.

Dr. Henryk Lgocki, właśnie podówczas bawiący 
w Monachium, udzielał objaśnień na liczne zapyta­
nia. Księstwo po upływie pół godziny opuścili pa­
noramę, wyrażając swe zadowolenie i uznanie dla 
podjętej pracy.

*W ostatnich dniach ukończony został staffage, 
świetnie podnoszący wrażenie całości, a przedsta­
wia mnóstwo znanych osób, z pojęciem „T a tr“ zro- 
słych, jak  ś. p. dra Hałubińskiego, Matlakowskie­
go, Walerego Eljasza, Gersona, ś. p. ks. Stolar­
czyka, Witkiewicza, Sabałę, Piotra Chmielowskiego, 
Wojciecha Roja i innych.

Cesarz na wystawie w „Kiinstlerhauzie44.
Dzienniki wiedeńskie donoszą, żc cesarz zwiedzając

Kurs w wa 
au<tr.Ze stowarzyszeń.

=  Z krakowskiego klubu szachistów. Dnia 3 
maja b. r. o godz. 3 po południu odbędzie się wal­
ne zgromadzenie cztonków krakowskiego klubn sza­
chistów, na które wydział członków zaprasza. Na 
porządku dziennym: zmiana statutu.

Wiedeń, dnia 25 kwietnia 1896.

Zjednoczony dług w papierach . 
Zjednoczony dług w srebrze . .
Austryacka renta złota . . . .
4 % austryacka renta (marcowa) . 
4 % węgierska renta złota . . .
4 % węgierska renta koron. . .
Akcye banku austro- węgierskiego
Akcye k redytow e.............................
Londyn ..............................................
Banknoty banku niem. za 100 m. .
20 m a r e k ........................................
20-frankówki za sztukę . . . .
Banknoty w łosk ie .............................
Dukaty austryacl i e .......................

Odznaczenie. Cesarz udzielił naczelnikowi urzę­
du probierczego w K rakow ie, Leonardowi Lepsze­
mu, złoty krzyż zasługi z koroną.

Mianowania. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zamianował kancelistę sądu obwodowego w Tarno­
wie, Franciszka W antucka, adjunktem kancelaryj­
nym tegoż sądu obwodowego.

Prezydent sądu krajowego wyższego w Krako­
wie zamianował kancelistę sądu powiatowego w 
Myślenicach Zygmunta Dąbrowskiego, podoficera 
rachunkowego 9 pułku huzarów Marka Kretza i 
podoficera rachunkowego 57 pułku piechoty Ma- 
ryana Hellera kancelistami sądu obwodowego w 
Tarnowie, a sierżanta 16 pułku obrony krajowe- 
Mieczysława Strobacha kancelistą sądu obwodowej 
go w Nowym Sączu.

Odpowiedzialny Redaktor.
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i

Wydawca 
L*>. L o h ^ o w  B o n t i f c ^ LSkładki. Na dom Matejki nadesłano bez podania 

nazwiska z Krza, poczta Trzebinia, 1 złr. 50 ct.
Zamiast wieńca na trumnę ś. p. A. Rożejewskie- 

g o , aptekarza i burmistrza m. Tyczyna, nadesłał 
p. St. Krzyżanowski z Niepołomic 5 złr. na rzecz 
schroniska Brata Alberta w Krakowie.

RutoryKa „Nadesłane" nie pochodzi od Re- 
dakcyi, która toż żadnej odpowiedzialności ze 
nią nie przyjmuje.

Repertoar tea tru  krakowskiego

W n i e d z i e l ę  26 kw ietnia: nPan dyrektor11, 
komedya w 3 aktach M. A. Bisson i F. Carró, 
(Po raz drugi).

W p o n i e d z i a ł e k  27 kwietnia: „Marcin Lu­
ba14, dramat w 4 aktach, napisał Sewer z współ 
udziałem F. Micińskiego. (Na dochód Tow. dobro 
czynności),

" najczystsi*
w o d a  m i n e r a l n a

SICZĄ W A-ALK ALICZN A— Nieznany list Adama Mickiewicza z Lozan­
ny, znaleziony w zbiorach po ś. p. Żegocie Paulin., 
ogłoszony będzie z objaśnieniem dra Adama Bełci- 
kowskiege w najbliższym numerze Przeglądu L i­
terackiego krakowskiego.

—  „ Q u j vadisu, ostatnia powieść Henryka Sien­
kiewicza, wyszła już z druku w wydaniu książko- 
wem w trzech tomach, nakładem firmy Gebethnera 
i Wolfa.

— „Kwestya kobieca44. Wystawiona w tych 
dniach w Berlinie na scenie teatr a Karola Errata
sztuka p. t „Kwestya kobieca14, wielkie budziła 
zajęcie. Autorka, posiadająca wenę satyryczną, nie 
jest zwolenniczką krańcowej emancypacyi kobiet, 
chłoszcze też bezlitośnie biczem satyry wybryki 
głównych reprezentantów emancypacyi kebiet. Sa 
tyra, jaką zaprawiona jest sztuka, stanowi główną 
zaletę, żywe budząc zajęcie, bo akeyd jej słaba i 
nie bardzo pociągająca. Młody hrabia v. Fersen, 
gorący zwolennik emancypacyi kobiet, pragnie wy­
chowanie kobiet na nowe popchnąć tory. Życzy so­
bie, by kobieta nie była już wychowywana, jak 
dotychczas, przeważnie do pełnienia w przyszłości 
obowiązków małżonki i m atk i, lecz w kierunkn 
praktycznym, bo w zapasach życiowych była w 
stanie ciężkiej doli postawić czoło. Małżonka hra­
biego, ex-guwernantka, nie pojmnje go, mąż więc 
lgnie do młodej Amerykanki , zachwycającej się 
jego pomysłami, ażeby w mętnej wodzie dla siebie 
koronę hrabiowską ułowić. Hrabia miarkuje się je ­
dnak ostatecznie, że Amerykanka, obfita w szumne 
frazesy, nie służy sprawie czynnie, natomiast przy 
chodzi do przekonania, że żona jego, cicha, spokoj­
na, przyczynia się więcej do urzeczywistnienia jego 
ideałów, niż rywalka, godzi się zatem z małżonką. 
Oto cała treść sztuki. Trzeba jednak słyszeć bo­
gaty w dowcip dyalog i trafne nader spostrzeżenia, 
dotyczące reprezentantów emancypacyi kobiet, aże­
by, pomimo skąpej treści, w sztuce zasmakować.

najlepszy dyetetyczny i orzeźwiajmy napój 
doświadczany w nieżycie żołądka kiszek, w 
chorobach tierek i pęcherza polecany bywa 
przez najznakomitszych lekarzy, jako najsku­
teczniejszy środek pomocniczy przy kuracyi 
karlsbadzkiei i innych zdrojowisk, również ja ­
ko środek poku^acyjuy do dalszego użycia dla 

rekonwalescentów. (V II .)

Adwokat krajowy

Dr. Alfred Boresz
zawiadamia o otwarciu kancelaryi we Lwowie 

przy ul. Jagiellońskiej I. 15. (950 3-3)

mieszka obecnie
przy u l i cy  F l o r y a ń s k i e j  L. 7, I piętro

(935 4 6)

Hotel Erzherzog Carl
K artnerstrasse, W ie n , I. Ranges.

Zupełnie odnowione, z oświetleniem elektry- 
cznem, wspaniałe sale restauracyjne i jadalne, 
„chambres particulieres4', kąpiele, telefon, całe 
urządzenie z wszelkim komfortem.

Pokoje od 1*50 w yżej.
Francuska, wiedeńska i polska kuchnia, stare 

wina w najlepszych gatunkach, szwechacki i pil- 
zneński leżak, najlepsza usługa przy umiarko­
wanych cenach. 323 13 25
Odwiedzany osobliwie przez towarzystwo polskie.Dział ekonomiczny

Krajowa dyrekeya skarbu zwraca uwagę 
stron interesowanych, że zezwolenie na stemplo­
wanie odnowionych obligacyj (losów) drugiej 
rosyjskiej pożyczki państwowej premiowej z ro­
ku J866 odnosi się tylko do takich nowych o- 
bligacyj, które są oznaczone tym samym nume­
rem i seryą, co dawue losy, i które w ich 
miejsce wydane zostały. Również konieeznem 
jest wykazanie się, iż dawne losy Zostały 
w swoim czasie należycie ostemplowane w myśl 
ustawy z roku 1889 o stemplowaniu walorów 
zagranicznych.

Bliższych informacyj udziela Izba handlowa 
i przemysłowa w Krakowie.

Kołka rolnicze. Wydział krajowy udzielił z 
funduszu pożyczkowego, uchwalonego przez Sejm, 
następującym „Kółkom rolniczym11 bezprocento­
wej pożyczki: Kółku w Daukowicacli powiatu 
bialskiego 500 złr., Kółku w Wyżnem powiatu 
rzeszowskiego 300 złr. i Kółku w Zawadzie 
powiatu ropczyckh.go 600 złr.

Delegatem powiatu tarnowskiego mianowano 
infułata ks. Stanisława Walczyńskiego w Tar 
nowie, a powiatu sokalskiego p. Stan. Gogulew- 
skiego, lustratora powiatowego w Sokalu.

W dniach ostatnich powstały dwa nowe Kół­
ka w Drohobyczu i Lipie (pow. rzeszowski). 
Wszystkich Kółek jest obecnie 1084.

Sezon od 1 maja do końca września. 
G łów ne l e c z e n ie :

Choroby k r ta n i , przewodów oddechowych 
i utrudnionego t r a w i e n i a .

Środki kuracyjne:
Zdrój Konstantyna Emmy,
mleko, żętyca, kefir, inhalaeye sosnowe,

rozpylania zdrojowo-sotankowe
Ciepłe kąpiele, kąpiele zawierające kwaso- 
ród, cele pneumatyczne, zakład hydropa- 

tyczny.
Prospekty i broszury gratis i franco przez 

9 12 Dyrekcyę kąpielową.

uznanej przez pierwsze pow agi lekarsk ie  za jedyn ie  najlepszą, gdyż co do bygieny  iad n a
dotychczas b ibu łka nie jest je j w  stanie dorównatfT U T K I (G ilz y ) z b ibu łk i „Y e rg e  blanche** 
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Zamówienia na

zbiór ustaw i rozporządzeń
administracyjnych

tak kra jo w ych, ja k o  też państw ow ych,
•d 1 lipea 1880 po r. 1896 wy­
danych , zasadniezemi orzeczeniami 
tryLonałn administracyjnego ob­
jaśnionych (uzupełnienie zbioru 
ustaw i rozporządzeń ś .  p. Ka- 

sparka), przyjmuje

księgarnia Leona Frommem
w  K rakow ie, 

l-szy zeszyt wyjdzie w ciągu maja.
Cena zeszytu 1 złr., z przesyłką po­

cztową 1 złr. 15 ct. 955 3 5

MAGAZYN MOD
oraz

pralnia firanek i koronek
Wandy Horowiczowej

ul. F łoryańska, L. 2 6 , I plę- 
tro, w K rakowie,

poleca na obecną porę kapelusze od naj­
skromniejszych do najwykwintniejszych.
Modele paryskie i wiedeńskie. Kapelusze 
żałobne. Przyjmuje kapelusze do przero­
bienia i przefasonowania po cenach u- 

miarkowanych. 948 2 10

wybrane i zestawione

n o i i io p o Ł

Herbata z rączką.

złr. 2 .— 
. 2.40

2.80 6 
3.20 3  
3.40 .  
3.60 ^  
4 . -  £3

Nr. 1. H erbata czarna
,  IV* » le P sz a  
,  2 . Nenchao Melange
,  2 1/,- Victoria . .

Hirbata familijna . .
Lian Sin Melanga . .

„ Pin Melanga . .
P .n Futschew Melange Mandaryn 5.— 
Okruchy po złr. 1.40, 1.60 i 2 złr. 

S p is  m iast i handli,
gdzie te herbaty nabyć nożna po cenach orygi­
nalnych, które ńa każdej paczce są wydrukowane.

BOCHNIA : J. Mi sh.uk, Ch. Ring BÓBREa: 
M. Zuch, H, Probst; BUOZACZ: K. Rogoziński; 
BOLECHĆW ; P. Schindler ; CZORTKÓW : M 
Brennholz ; CHODORÓW : E Laubgross ; CIĘŻ­
KOWICE: A. Klimontowski, F. Podobiński , 
CIESZANÓW : J. Lehrer, S. Spiegel, S Schmiie 
kiei . CZERNICHÓW : J. Michna; CHRZANÓW: 
P. R Singer; DĄBROWA: M. Gomberg, M. 
Klausner , J. Nowak ; D0BR0M1L: ri. Markie. 
wicz ; DEMBICA : S. Serednieki; GORLIC E : M 
Bodner, S. Bim. J. Rudzki ; GRZYMAŁÓW: E- 
Cwiżewicz ; GRABÓW: A Muszyński, J  Mor- 
darski ; HALICZ : J. Ormezowski ; HORODE.N- 
KA : D. Dollinger, M. Dogler ; HUSIAT . N : M 
Rejmański ; JASŁO : J. ^olak i Syn, Jette Wein 
feld, E Weiscnfeld; JAWORÓW : SR Lachowicz, 
E Rzepecki; JEDLICZE: C. Stefan; KALWA- 
RYA : J. Sattler, J. Mode s k i ; KAŁUSZ : J. Ko' 
rytowski; KAMIONKA STRUM.: J  Sklenka; 
KĘTY: K Z tkr/.ewski; KAŃCZUGA: M. Piestrak 
i Sp.; KOŁOMYA : A. J .K icu l; KOLBUSZOWA : 
Pr. Goldanimer; KORCZYNA: Pr. Gonet: KOKO- 
P1EC: M Kazio.7 : KRAK0W1E0 : L. Eisler, M. 
Schachter; KROŚCIENKO: L Dzianott; KROSNO: 
Z. Jaśkiewicz, Aleko. Kumor; KRZESZOWICE: 
P Buzdygan . ŁAŃCUT J. O etnarski;

LWÓW: W. Bażant, Halicka;
LUTOWISKA : St. Czarnecki: LISKO : Moszezeń- 
skl LIMANOWA: E Rozwadowski i Syn , MA- 
KCW : R. Turyczyn ; MIELEC : A. D ębicki, A 
Kloinmann, A Pawlikowski, E W eindling; MO 
NASTERZYSKA: K. Dogler; NADWORNA: J 
Kisielew ski, M. Krasowski; NAROL : d. R dlieh: 
NIEMiRÓW: M. Truskolaski ; NiZNIÓW E 
Zarębina*. NISKO: M. K ara; NOWY SĄCZ: 
W. 01exy; NOWY T A R t: J. Goldr.nger; OLE­
SZYCE.- J. Kamiński ; J. K !ahr; OTTYNTA : W. 
bioeki; OŚWIĘCIM: J. Moser; PRZEWORSK: 
Anaszkiewicz, t  Chomicki, J. Jung, r t . Rejman- 
ski ; PILZNO: W. Mieszkowski, A. Schonwetter; 
PODHAJCE: L. Kocek; PRZEMYŚL: F Machalski, 
A. Faliszewski, E. Krug- PRZECŁAW : A. wa­
dowski ; RADYMNO : S Friedman ; RAWA RU­
SKA : H. Mund, E Schańfer ; ROZWADÓW : S 
Pelsen ; RUDNIK : F r Chmielowski; RZESZÓW 
J. Kostkiewi :z ; R UD KI: F Turs: SAMBOR:
L. Bukńtyński, W. Manski ; SANOK: K. Dissel; 
SĄDOWA W IsZNIA: F. K ula; SZCZUCIN : J. 
Kupiec; SĘDZISZÓW: 8. E nker; SIENIAWA: 
>1 Engelberg, M. M icnalski, Towarzystwo spo­
żywcze ; STARY SĄCZ: B H ollander, A Ku­
mor ; SUCHA : E. K rupka, SZCZUROWA: J. 
K ępiński; SKAŁAT t J. Tannenbaum ; STRU- 
SOW ; M Rurua, A. Rutka ; TARNOBRZEG : 
S Engelberg, N. G iżyński,, H. Fleischer, W. 
G anunkel, L. Safir ; TARNÓW7: T. Scharff, T. 
Pawłowski; TUCHÓW: S. Podoiiński; TREM­
BOWLA P. Markowski, B. Wesifal«wicz ; TAR­
NOPOL E branż, USTRZYKi : W. Rutkowska; 
W ADOWICE: J  P o h l; WIETRZNO : S Pittner, 
WIELICZKA ; W. Koch ; WOJNICZ : M Konie 
e/ny, K. Nouzynski ZAKOPANE: Kam Baum, 
J. Reinisz ’ ZAKLICZYN : M. Szymanowie/.; ZA­
RZECZE : L. Różański; ŻÓŁKIEW: .1 Ólear- 
ezyk ; ZŁOCZÓW: Z. Bukowski ; ŻYWIEC: A. 
Waniek ; oraz prawie we wszystkich Kółkach rol­
niczych w kraju.

Jeżeli gdzie nie można ilihtaó, proszę się udać 
wprost do 441 9 O

Magazynu herbat

Juliusza Grossego w Krakowie
Rynek gł., Patac Spiski.

Przyzwoite
osoby, mające rozległe stosunki, mogą mieć 
bardzo piękny dochód. Zgłoszenia 
pod ,,8eh r gut“ przyjmuje Ekspedy­
c ja  ogłoszeń Schalek, Wiedeń.

TOWARY WEŁNIANE i JEDWABI
na porę wiosenną i letnią 1896 r.

nadeszły już w niezmiernie wielkim wyborze i bardzo pięknie wykonane. t .  0 ^ 0
W ysyłam y na żądanie natychmiast opłatnie nasze l  ^

najświeższe obejmujące:

wspaniale ilustrowane żurnale, A \ \ V niezwykle w ielk i wy-

r  ^  bór w najświeższych francuskich
w których znajdują się OStdtlliB nOWOŚCi tO&lct, i angielskich materyach weł
konfekcvj, bluz, kapeluszy, parasoli, ubrań ^ x  X  ^  towar»<i. j«<iwaim.vęi«,

męskich i dziecięcych, bielizny i wszelkich |  \ V  > , Ł
artykułów do umeblowania służących. nycli i we wszystkich kolorach modnych,

Nasze z największa starannością ^ \ ^ X  V I  iak ,tei; za co si« rf zy' wJ ł " ń  %  ▼ %  jaee materye, jak francuską satynę atłasową,
▲ ■  ^  ^  p ikę , batyst, angielskie płótno, zefir, lewan-

^  \ 1  \  4 ^  tynę i perkal,
X ^  W k  w y s y ła m y  na b ycze n ie  opłatnie.

V  w-  ̂ \  Osobliwe kolekcye dywanowi kotar . 
\  V  ^  b r n i k l  y i a g i i N i n

A V  „ A U  P R  I X  F I X  E“
V ^ B R f)» E R  IIIIIM1I Wiedeń, I.. (Jrabru Nr. 15.
NB. Wieloletni rozgłos o naszej firmie z góry ręczy każdemu zamawiającemu za rzetelne i dobre wykonanie.

W. Stachowicz
k raw iec

cywilny i wojskowy 
w Krakowie, Rynek głdwny, L. 30,

p o le c a  b o g a to  z a o p a t r z o n y  s k ł a d  w sze l-  
|k i e g o  ro d z a ju  8*9 7 10

r O H F O B A t W
j a k o te ż  wszelkie artykuły

dla e. k. oficerów, urzędników woj
[skowyeb i cywilnych 

C e n y  u m i a r k o w a n e .

XXXXXXXXXXiXXXXXXXK.XXXXX XXXXX
Odznaczone na Wystawie krajowej w r. 1894 dyplomem

nonorowym c. k. Ministerstwa h-ndlu. ^

Krajowe Towarzystwo tkackie X
„ P B K ( D K A “ x

w  Krośnie X
poleca Szanownej P. T. Publiczności swojego wyrobu 

czysto lniane, sławne z dobroci, recznie tkane

PŁÓTNA KORCZYŃSKIE^
od ' do najcieńszych web £

1 BIELIZNĘ STOŁOWĄ 5
o wzorze kostkowym i adamaszkowym, oraz dostarcza kompletnych ^

i najtańszych 802 4 o ;

W Y P R A W  Ś L U B N Y C H ,  u
Zamówienia nadsyłać prosimy wprost do Krosna (poczta, telegraf i X X stacya kolejowa w miejscu). X

X  Próbki i cenniki na żądanie wysyłamy franco i odwrotną pocztą. X

X XXXXKKXXXXXXXXXXXIXXXKXKXXX *
B ardzo u ie lka  ilośó 

osób polepszyła  swoje zdrowie 
i lakowe utrzym uje przez używ anie

'pigułek przeczyszczających
D -  C A U V IN ’A

I Środek popularny od dłuższego czasu, ekono­
miczny, łatwy do użycia. Czyszczą* krew, daje się ] 

I zastusować prawie we wszystkich chorobach chro­
nicznych jakoto ■ liszaje, reum-atyzmy, przestarzałe 

i katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, i 
gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w 

 ̂ wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemi , złem - 
Vtrawieniu* powolnem funkeyonowaniu żołądka.'

P I G U Ł K I  O A U V  I N  są do nabycia we 
wszystkich większych aptekach iu ia to , 

w P A R Y Ż U  :
Faubourg Saint-D enis, 147

125 12 O

Fięlność niezawodna
otrzymuje aię przez użycie K r e m u  t w a r z o ­
w e g o ,  zwanego „Gesi.htspomade11, który osu­
wa w p n e iiag u  kilku dni piegi , liszaje, wągry 
l wszelkie w rrzuty ak ir ie . czyniąc płeć piękną, 
białą. — Dostać można w plorwezya akładzlo 
apteezeya J .  l Y i B n i e w s k l e g o  w  K r a ­

k o w i e ,  alloa S tradoa, L. 7.
Sł< lk OO cen %nr. 554 15 O

§ A R k A jak  to uznano, niezbędny 
środek do czyszczenia zębów

M I L I O N O Wkilka w  » w razy
wypróbowany i za skuteczny uznany, przez dentystów pole­

cany jako najlepszy ioo 21 żo|

środek, by mieś zdrowe i piękne zęby.
AV Dostać można -w izędzie. 'ńl

m m  D U M .  S I E  ŻYWIECKIE.
Otworzona w r. b. w m. Żywou (Galicya zach.) nasza fabry ­

ka  sukna wyrabia wszelkie tkaniny w zakres sukiennictwa wcho­
dzące. przeważnie zaś sukna gładkie i mundurowe dla atzkół, so­
kołów, straży ogniowych, wojska itp , tudzież tkaniny cze­
sankowe (tak zwane kamgarny.)

Z zamówieniami upraszamy aż do dalszego ogłoszenia, zgłaszać 
się łaskawie wprost do nas (stacya poczt, i telegr. Żywiec). 
Nadto naszym zastępcą objazdowym, upoważnionym do przyj­
mowania zamówień, jest p. Stanisław  Łysakowski, b. inspektor 
składów fabryki Żyrardowskiej w Królestwie Polskiem.

P P .  kupcom i Stowarzyszeniom, nabywającym nasze 
sukna w większej ilości, przyznajemy stosowne opusty.

W obec tak żywo odczuwanej u nas potrzeby zaszczepienia w 
kraju przemysłu f.brycznego, msmy niepłonną uadzieję, że społeczeń­
stwo krajowe domagać się będzie od PP. kupców i krawców zao­
patrywanie w sukna Żywieckie, które zresztą pod wzg'edem jakości 
i ceny n i ) ustępują wyrobom obcym. Tym sposobem najskuteczniej 
poparte będą usiłowania nasze podjęte w celu podniesienia najbardziej 
dotąd u nas zaniedbanego przemysłu przędzalniczo-tkackiego.

„Żywiecka fabryka sukna —  Bogucki, Kossuth, Kamocki".
ZM IA N A  L OKALU.
Istniejąca od r. 1874 do 1878 za granicą, a od r. 1878 w Krakowie,

PRACOWNIA KRAWIECKA 
j jL E O N A  G R A B O W S K I E G O
U przpniesioną została z  d n i e m  1 k u  l e t n i a  b .  p . z ulicy Brackiej, L. 17, do domu ( 
ff Wgo Dra Murdzyński»go

f  ulica Szpitalna, L. 36, (wis a wis Teatru Nowego).
Zarazem mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż pracownię moją zaopatrzyłem 
«  wielki wybór maberyałów krajowych i zagranicznych, które ze 1 

A  względu na trwałość, piękność i taniość; oraz gustowną robotę, podług żurnali paryskich, 
wiedeńskich i drezdeńskich, sumienni : polecić mogę.

Dla Panów Akademików i Studentów o 10 procent taniej za gotówkę.
Na rafy za gwarancją.

8 U 4 5 Z głębokiem szseunkim
Leon Grabowski, właściciel pracowni.

K s i ę g a r n i a

G. Gebethnera i Sp. w Krakowie
poleca : 964 2 3

B a rto szew icz  K. Rok 1863. Hiutorya 
na usługach ludzi i stronnictw.
(O książce i z powodu książki 
Koźmiana o roku 1863) Tom II 
1 z łr . 5 0  ct.

B ersoh n  M. Kilka Słów o dawniej­
szych bóżnicach drewnianych wf 
Polsce Zesz. L  8 0  ct,

C hotkow ski k s . Dr. O potrzebie re­
ligijnego wychowania dzieci w na­
szych szkołach. I b  ct.

N ab ożeń stw o  do D ucha przenajśw . 
zalecone przez Ojca św. Leona 
XIII. 2 0  c t.

P am iątka z  Jasn ej Góry w C zę­
s to c h o w ie . Albumik do rozw i­
jan ia , zawierający 18 kolorowa­
nych widoków Jasnej Góry, w o- 
prawie 6 5  ct.

P ru s B o le s ła w . Grzechy dzieciństwa, 
z ilustr A. Kędzierskiego (Biblio­
teczka ilustr.), 1 z tf . 3 0  c t., 
w opr. 1 z łr . 7 0  c t.

S ienU iew icz H. Nowele, z ilustr. A. 
Kamieńskiego (Biblioteczka ilustr.), 
z łr . 1 . 3 0 ,  w opr. z ł i .  1 .7 0 .

Treść: Janko muzykant. Jamioł. 
Z pamiętnika poznańskiego nau ­
czyciela. Latar.nk. Lux in tenebris 
lucet. Bądź błogosławiona.

— Quo vadis. Powieść z czasów Ne­
rona. 3 toiny. 6  z łr . 5 0  c t.

| plamy i inne wyrzuty skórne znikają już w 7 
Iniaruh zupełnie i bezpowrotna- po użyciu zna- 

) komitbgo ni^zki-Miwego k r e m u  a m b r o ­
w e g o  K r a  C h r ig to i la .  

Prawdziwy jest tylko we flaszeczkauh- zie- 
jlonym lakieiu zapieczętowanych. 461 25 30 

C e n a  8 0  c e n ló w .
Główny skład we L e u n l e  w aptece pod i 

i „srebrnym orłem11 Zygm. Ruokera, dla K r a ­
k o w a  v. aptece W. Redyka i E. Hi L w a , J 

j w  B r o d a c h  w aptece L. nallira.

l a n i e !  I C. A i ig e l i s a
(dawniej F. Bruno Hahn) 

K raków , G rodzka, L . Si,
otrzymał i poleca.

modne pa?ki łuskowe i taśmowe, 
weloniki i modne rękawiczki (imi- 
tacya duńskich), tudzież pończochy 
czarne od 25 ct. i gorsety z do­
skonałym francuskim krojem od 

2 złr. 50 ct. 76i i3 o 
Gry ogrodowa I krokiety.

O

Wyłączny skład szybko schnącej

fa r l iy s p ir f tn s : i ie r o v e j
d o  p o d ł ó g  firiny

Ghristol Schramm *  Wiednie.
Lakier ten nadaje barwę i połysk za 

jednem  pociągnięciem i wysycha w je ­
dnej godzinie. 945 2 6

Do nabycia w pięciu kolorach we 
flaszkach litrowych po 1 s i r .  fcO c t .  

w handlu

REIM i fRIEDBICH
Linia A-B, Kraków, Rynek 31

Żniwiarki, kosiarki, p łu g i, brony, ekstyrpaiory, 
plewuiki, oborywacze, siewniki rzędowe i szero- 
korzutne, a specyalne do koniczyny, wialnie, 
tryery, pompy do gnojśwki, sikawki, młocarme, 
lokomobile, kieraty, sieczkarnie, krajacze do bu­
raków, giabiarkl , ziemniaozarki, przetrząsacze 
siana, prasy B lunta, wagi dli. bydła, młyny ńo 
mielenia zboża na m ąkę, śrótow niki, gnioto­
wniki drut kebzasty i t. p. polec-a z pierwszo­
rzędnych fabryk zagranicznych p o  n a i t a u -  

s z y c h  t  - u a « h  878 3 3

E .  P R t l W E R
Kraków, ul. Sławkowska, 20.

Dum z ogrodem w Zakrzówku
do sprzedania.

W iadomość w kancelary: adw ok b- 
ta Dra K oya w K rak ow ie, u lica  
św . Jana , U. 1 . 960 2 3

13216119
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A ' Materye jedwabne
i czysto wełniane, najświeższe modne m aterye we wspaniałym wyborze.

Surowy jedw ab  f a ę o n n ć ..............................
G ładkie surowe f u l a r y ............................................
uurah raye we wszelkich kolorach ..........................................
jedw abn e  materye pepita, we wszelkich kolorach 
Aajuowsze w  drobne k ratk i materye fedwabne 
Jedwabna bengalina faęonnć, ru d n a  m aterya  jad w ab n a
Pongis imprime ............................................
Jedwabna sycylianka, o w spaniałych odcieniach kolorów  
Jedwabna sycyliauka m ieniąca się . . . .  
Jedwabna bengalina onde we wszelkich m odnych kolorach 
Hferveilleux uni we Wszelkich m odnych kolorach 
tkangeant faęonnć pointo, czysty jedw ab 
Surowy jedw ab o najświeższych kolorowych deseniach
Pongis I m p r i m e ...........................................................
TaJfetu glacć we wszelkich ko’o r a c h ..........................................
M er\ellleux f a ę o n u e ....................................................
Tkffhtu rayć (najśw ieższa now ość) .
Prawdziwe chińskie pongis (najnow sze desenie)

m etr

m etr po złr. — .75, 1 25 
m etr po złr. — .85, — .96, 1.90

złr. — .98
po złr. — .98, 1.20, 1.30, 1.60. 1.80

m etr po złr. 1.40 
m etr po złr. — .85, — .94 

m etr po złr. — .96, 1.10 
m etr po złr. — .98 

. — .98
,  120 „ 1.20 
, 1.30
, 1-20 

1.30 
, 1-30

„ » 1.35
1.50, 1.55, 1.75 
za m etr złr. 1 55

m elr po złr. 1.45,

m etr po złr. 1.7G
1.80
1.6G
1.55

Najm odniejsze tureck ie b rokaty  (na bluzki)
Talfet glace faęonnć (najśw ieższa now ość) . . . . . . . .
Szkockie czysto jed w abn e  m aterye we wszelkich kolorach . . . .
Najnowsze ezarno-b ia łe  jedw abne m aterye k ita jkow e  w  k ra tk ę  
H aute .\ouveaute Taliet om bre (w spaniała m aterya jedw abna) „ „ 2 .—
Najm odniejsze, czarno-białe czysto jed w abn e  m aterye . . .  „ „ 2.40
Tairetas raye faęonnć w span ia ła  materya- j e d w a b n a ........................................... „ „ 2.36
K ita jk i jed w abn e  w  b łęk itn o -b ia łe  p iążk i (ostatn ia  m oda) , „ 2.10
Tairetas ^arreaux . ,  „ , 2.30
Talfetas glacć faęonnć (osta tn ia  m oda)  ...................................................... , „ 2.70
H aute Nouveaute TafTetas C h in * o w spaniałych kolorach (kwiatki i fantastyczne desenie) „ „ 2.80
Tull'eta£ Kcossais (w spaniała m aterya jedw abna w kratkę) . . . . . . .  „ 2 90
T&lTetas rayć faęonnć cuiorć   „ , 3.2£
Chinć H aute Nouveaute (najw yborniejszy jedw ab)  „ , 3.80
Jedw abny  krepon  chine (na bluzki)  .......................................„ „ 2.15
Jedw abny  k repon  rayć (na bluzki) najnow sze desenie . . . . . . .  „ 1.15
Czarne, najświeższe czysto jedw abne m aterye faęonnć we wszelkich

możliwych w y k o n a n i a c h , ....................................................m etr po złr. — .95, 1.10, 1.50, 1.70, 1.05, 2.40

lVa uw agę  zasługują!
Szczególnie piękne osobliwe nowości we wspaniale tlesenfowanyeK, najmodniejszy eh trwałycii materyach do prania, jak: Lewantyna, zefir, satyna atłasowa, 
kaszmir, batyst, m uślin, zefir jedwabny, zefir kreponowy, batyst angielski, pitjne uni, pique dessinć, kreton, eroisó desshić, batyst przezroczysty itd. itd. 

po wszelkich możliwych cenach i we wsze kich istniejących jakościaeli.

W fYT O  “t  DY* f r o  n V )  l i r o ł n i o T i T r ^  n iezm iorn ie  p iękne now ońci w e w sze lk ich  m ożliw ych  w yrobach  krajow ych i zag ra n iczn y ch  po z łr . —.3 0 ,  —.4 2 ,  —.4 8 ,  —.6 0 ,  —.6 5 ,  —.7 0 ,  —.8 8 ,
lila tC ly aU ii W ClllialiyUil t.os, i.io, 1 .3 0 , 1 .4 0 , 1 .6 0 , 1 .7 5 , 1 .8 5 , 2 ,—, 2 .1 5 , 2 .2 5 , 2 .4 5 , 2 .5 0 , 2 .7 0 , 3 .2 0 , 3 .6 0, 3 .9 0 , 4 .2 5 , 4 .8 0, 5 .2 5 , 5 .6 0  itd. itd.

Najświeższa moda: H o h ft lr !  “ jSSYWSKgS?* 894 2 3

Na prow incyę wielkie, obfite zbiory próbek i ilustrow ane żurnale jak  najchętniej za darmo i cpłatnie. Przy zamawianiu próbek prosi się uprzejmie podać
w przybliżeniu cenę i rodzaj żądanej m ateryi.

Dom towarowy D. LESSN ER Wiedeń, VI.,
Mariałiilferstrasse, Nr. 81—83,

sutereny, parter, pdłpiętro i I piętro.

Od roku 1868 jest w użyciu z najlepszym  skutkiem

Bergera lecznicze IW Y D Ł O  S M O Ł O W C O W E
wypróbowane na klinikach i przez wielu praKtykującyeh lekarzy , niety>ko w Austro-Węgrzech, 
lecz taaże w Niemczech , Frano.yi, Rosy i, państwach bałkańskich, Szwajcaryi i t. p. — przeciw 

chorobom skórnym, szczególniej przeciw

W S Z E L K I M  W Y R Z U T O M  S K Ó R N Y M
cJKutt-k smołowcowego my.tła Bergera jako higienicznego śroaka do usunięcia łupieżu z głowy i brody, 
do czyszczenia i odwaniania skóry jest również ogólnie uznany. — Bergera  
oiyaio suioroweowe zawiera 4O0/o smołowea drzewnego i wyróż­
nia się znacznie od wszelkich innych mydeł smołoweowych w handlu. < olem 
oehronienta się prz d fahzov « ala mi, należy żądać wyraźnie Berje.-a 
mydła ~ntołowcow ego i uważać na wydrukowany obok znak ochronny.

j W  uporczywych cierpienineb skórnych zamiast mydła smo- 
łowcowego używa się skutecznie

Bergera mydła smołowcowo-siarraa nego.
Jako łagodniejsze mydło aniolowcowe do usunięcia wszelkich NIECZYSTOŚCI

C E R Y ,  na wyrzuty skóin- i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do my- 
elfa I kąpieli dla codziennego użytku służy zawierające 85°/0 gliceryny i pachnące,

Bergera glicerynowe mydło smołowcowe.
Cena tawałaa każdego gatun’ u 25 cnt. z opisem użycia.

Z inny Ł  mydeł Bergera poleca się następne, zasługujące na uwagę: W j dło 
neniUpOWC: dla ^delikatnienia cery ; mydło boraksowe przeciw wypryskom; mydło 
barkołowe do wygładzeuia cery i blizn po ospie i jako inydło odwaniające; mydło 
ichtuyołOMe na czerwoność twarzy: Uergera łgllulowe mydło do kąpieli 
■ igliwiowe mydło ioalelowe: Bergera mydło dla uiałycli dzieci (35 cnt ), 
mydło piegów e bardzo skuteczne; mydło tanaiaowe przeciw poceniu nóg i wypa­
daniu włosów; inydło d • zębów, najlepszy arod*-k czyszczenia zębów. Względem wszystkich 
innych Uiyaeł uergera zwraoamy uwagę na broszurę. Należy żądać zawsze mydeł 
Bergera, gdyż istnieją liczne naśladownictwa nie mające skutku

Fabryka i główna rozsyłka: G. H u  & Comp. w Opawie, 
odznaczona dyplomem honorowym na międzynarodowej wystanie 

1'aimacentycznej w Wiedniu 1883 roku.
8  kłady w Krakowie mają pp. aptekarze; W. Redyk, A. Reifer, J. Lesikowski, F. Gr?■ 

lewskji, E. H eller, Rosenberg, K. Wiszniewski, G. Otowski, J. Trauczyński, R. Wilczyński, 
w Wloilozce B. M iezyński; w Boohni M. G atty ; w Tarnowie J. Sokalski, L Frauenglas, Niesie- 
łow ski; w Rzeszowie A. Karpiński w Nowym Sączu R. Jasunowski, W. F ilipek ; w Starym Są- 
.  eu Fiałkowsai - w unrz mowie F. W łocki; w Oświęcimie A. Polaczek; w Żywcu D. Matula, L. 
G rań ; w Sęuziszowle J. Jaśkiei -ioz ; w Jaśle R. Palch; w Wadowicach J. Macudziński; dalej 
we wszystkich aptekach galicyjskich. 712 0 24

t t t f  M  f  w w WWW WWWW WW
n  N o w o  o t w a r t a

u n i t  n w fflf iM
w K r a k o w ie ,  P la c  N zeze p ań sk i, Ii. O, 

poleca n a  b l a ł  po następujących niskich cen ach : 
Mleko prosto od krowy

niezbierane 
Mleko zb erane 
Mleko kwaśne

litr 8 ct. 
4  ,  
4

Sprcyalność!

dla Pań gospodyń
i ( n k i e m i

Śmietanka

Mleko kwaś. ze śmiet litr 8 ct. 
śm ietanka słodka „ 28 „
Śmietanka kwaśna „ 32 „
Maślanka codzień świeża 3 ,

Specyalność!

dla Pań gospodyń
i c u k i e r n i

p i a n k o w a
litr od 70 ct.

n a  z a m ó w i e n i e

Sodzień św ieże m a sło  deserowe śm ierankow e 1 kig. od 1 ti\, 4 0  cent. 
Masie kuchenne świeże I klg. I zlr. 16 ct.

Równocześnie utrzymujemy na składzie aery domowe do ku­
chni, krajowe i zagraniczne, bryndzę, pow id ła , Jaja, su sz o n e  
iliw k i i o w o c e , konfitury, s u s z . w ło s z c z y z n ę , grzyby itp.

OdLiorcom w większej ilości odstępuje się stosowny rabat. 
790 10 Z poważaniem

Zarząd mleczarni centryffugalnaj.

*
w

Chcesz się Pan
o ż e n i ć  b o g a t o ,  s z y b k o  i  n i e z a w o ­
d n i e  ?  ! To zwróć się Pan do koncesyonowa- 
nej Admhastracyi , , f 'n p i d o %  B u d a p e s z t .  
T u i . ,  B e z e r ć d y - n t c z a  8 .  Informacya 
pod ścisłą dyskrecyą po otrzymaniu marki na 
odpowiedź. Najcelniejsze stosunki we wszystkich 
krajach. IW  Jest zapisanych 5 000 pań wszel­
kiej narodowości; między niemi sieroty, mające 
majątku złr. 200 000 gotówką i nieruchomość 
wartości złr. 150 OTO, chcące wyjść za arysto­
kratów ; dalej sieroty, z majątkiem 180.000 zrr., 
chcące wyjść za oficerów lub właścicieli dóbr; 
bezdzietna wdowa, 24 lat mająca, z majątkiem 
120.000 złr., c-hcąca wyjść za fabrykanta lub 
kupca; wdowa po inżynierze, 30 lat mająca, z 
majątkiem 100.000 złr i 0-letniem zaopatrzonem 
dzitekiem, chcąca wyjść za budowniczego, inźr 
niera, aptekarza lub lekarza; w końcu kilka 
dziewcząt zupełnie osierociałych i takich . które 
utraciły ojca lub matkę , oraz wdowy, z mająt­
kiem : 10, 15, 30. GO 80 i 200 tysięcy, chcące 
poślubić stosownie do swego majątku przyzwoi­
tych, odpowiedni zawód mając-ych obywateli roz 
maityeli stanów. V 51 3 12
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Niektórzy spekulanci sprzedają m asę pod rozmaitemi nazwiskami jako „E xsic - 
eator" — Ostrzegam P. T. kupujących, by się mieli na baczności 
przy nabywaniu „£:&&iccatora“ . Żądać rachunków z herbem państwa i zna- 

L sm fabrycznym, bo Inaczej można się narazić na straty.

niszczy raz na zawsze grzybek drzewny I usuwa wilgoć.
100,000 świadectw. Broszury bezpłatnie. 710 16 o

K antor: W i e d e ń ,  I V . ,  f l a u p t u t r a w e ,  Ł . 36.
bprzea"1 w Krakow ie u p. Fr. Łenerta, we Lwowie n p. Htthnera.

u y  V \ ^  W Y R A B I AJ \  NA RÓŻNYCH
PRZEDMIOTACH

N A K Ł A D A N E
V  V  PIEKNIE RZEŹBIONE

MONOGRAMY HERBY PODPISY
WŁASNORĘCZNE ZE ZŁOTA
SREBRA i RÓŻNYCH METALI 

W ŁASNA PRACOWNIA PIEC7EPŁ 
Sbc, K A U  C Z U  K O W Y C H .

m u row an a , pod Ł . 71, przy u l. 
K a lw a ry jsk ie j, w  Podgórzu, o-
bejm ująca 13 stancyj i sk lep ik , ren to ­
wna, jak  rów nież realność, pod L. 
3 8 6 , przy u licy  M ick iew icza , 
w P od gó rzu , jednop ię trow a, w ybu­
dow ana w r. 1888 na fabrykę b u rzą ­
cych napojow , z obszernenu ubikacyam i 
i dużych rozm iarów  lo d o w n ią , są do 

sprzedania z w olnej ręk i. 
Część sumy kupna pozostać może 

na hipotece. 976 2 3
Zgłoszenia p rzy jm uje :

Dyrekcya Pow iatow ej Kasy Oszczędności
w  W ieliczce.

-z pierwszorzę­
dnych fabryk

(jako to: Swift, Excelsior. Opel itp.), jak również 
wszelkie przybory i części składowe
sprzedaje po eenaeh bardzo przystępnych, posiada 

warsztat reperaeyjny 916 5 30

V . L O R D ,  K R A K Ó W ,
ulica Floryanska, L. 55, skład maszyn, kamieni 
młyńskich, oraz narzędzi i przyborńw technicz.

Leśnictwo Z m ó wn s a c y ę
wywołują nowo wynalezione 

oryginalne genewlikie p o d .  O Z E U H E | (
złociste zegarhi remontoar (poczta Zassów) rozsyła za pobraniem

pocztą lub koleją 642 20 20

n a s i o n a  l e śne .
z podwójną kopertą, bardzo pięknem wnę­

trzem niklowem i emaliowaną tarczą.
Zegarków tycdi, dzięki połączeniu metalowemu, zupełnie osobli­
wemu i nowemu, nawet znawcy nie mogą odróżnić od prawdziwie 
złotych tak pod względem wyglądu , jako też pod względem mi­
sternego, artystycznego wysonania (wyłącznie ręczne ryciny) Za 
nasze zegarki złoe ste dajemy daleko sięgające poręezenie, że po 
dobieństwo złota zatrzymują na zawsze i że wnętrze jest jak naj­
staranniej wykonane i uregulowane. Za dokładny c-hód daje się 

3-letnie pisemne poręczenie.
C e n a  z a  s z t u k ę  6  z ł r .

Do tego stosowny prawdziwie z ł o c i s t y  ł a ń c u s z e k  z karabinie­
rem bezpieczeństwa, fason: Sport,Marąuts iub pancerz, z ł r .  1 .5 0 . 

Do każdego zegarka za darmo futerallk skórzany.
Nabyć można przez centralny skład 718 4 6

Alfreda Fischera, Wien, L, Adlergasse, 12.
**X K »X K *X X i*K X X K ***i*******K K *
H  V.  k . w y ł},. x. /Aj n | »rx j„ ile j. k

5 MM I-rzęifl? i  clemiszna pralnia maszynowa 5
*  Z y g m u n t  F l u s s  X
y  Kraków, Wiedeń, Berno, Praga, Lwów, Czerniowce. 6

£  W Krakowie, w domu Wgo Chmurskiego, ul. ś w . Krzyża, 7 . 5
Pierwsze nagrody, najwyższe uznania za dobrą robotę. Honorowy krzyż w Brukseli 2  

K  7 wielkich medali: Paryż, Bruksela, St. Gilles, Berno, Aussig, Ołomuniec, Weneeya 1894.

*  !JSTa sezon! *

Cena za 1 fu n t= 5 0  dkgr.:
Jodła 30 ct., modrzew 60 ct., so sra  zwyczajne 
1 złi. 40 ct., sosna' czarna 1 złr. oO ct., świerk 
75 ct., akacya i olcha po 30 ct., głóg, jasion i 
jarząb po 20 et., brzoza, jaw or, klon I orzech 

zarny po 25 c t , wiąz i żarnowiec po 40 zt. 
Prócz teg- poleca do kultur wiosennych 10,000 000 
sadzonek leśnych (wszy tkicn gatunków krajo­
wych, różnego wieku) i 100 000 drzew parkowych, 
krzewów i roślin pnących w stu różnych gatun­

kach. — Genniki odwrotną pr jztą

Bo sprzedania

kamienica D-plętrowa
5 okien frontu, dobrze zbudowana, z 35 ubika- 
cyami nueszk&lnemi Potrzebny kapitał 10.000 
złr.. przynoszący 10°/o czystego zysku. Wiado­
mość : sklep w Sukiennicach, L. 23. 852 7 10

i wszelkie ronzaje męskich i damskich sukien farbuje się, czyści chemicznie i odnawia w ca- 
- .  łości bez prucia wraz z podszewką i watcwanłem. Połysk z nbrań - - 

kamgarnowych usuwa sfę wedle własnego, chemicznego postępowania (patent!.
J f r  Polecam dalej Szan. Publiczności moja, wedle najnowszych wymogów urządzoną: Afr

x p  ■ ■ *
x A
X

'ralnię chemiczną
ochrona przecliw chorobom zakaźnym

K dla męskiej, damskiej i dziecinnej garderoby.
HniozYfth. t( ubrań uniformowych, wojskowych i urzę- U #  

materyj na meble, pstrych i haftowanych chustek, kołder,dniezych, toalet spacerowych, u ja in jj 1 i lioituwttuyoii tuuo«n, numoi, 
parasolek, krawatek i lambrekinów. 580 ? 8

^^pecyalna farbiarn ia a ressort
na suknie jedwabne, kaszmiry, plusze, aksamity półwełniane, bawełniane, pasmanterye,

BK i materye dekoracyjue, w najmodniejszych, najlepszych kolorach,

K czyszczenie piór strusich.. Tt 
X Miejsca zamówień w większych miastach. X
S  S k ła d  fa b ry ć z n y  d la  K r a k o w a  i  o k o lic y  ty lk o :
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x g :  ul. św. Krzyża, Mikołajska, L.7 C hm ursk iego ) .  ^  

H P ra ln ia  m a s zy n o w a  i p a ro w a . ^
Zanińwienia z prwwincyi iiskutecznia się natychmiast "W l )K

XXXXXXXXXXIXXXXXXXXXXXXXXXXXX

W KRAKOW IE W KRAKOW IE

M A G A S I N  A U  F R I \  F I X E
ul. Grodzka, L . 3, I  piętro,

zaopatrzony jest we wszelkie najgustowniejszo
GARNITUR? MĘSKIE I DZIECINNE

na sezon wiosenny I letni
po cenach nader umiarkowanych.

Ubrania męskie . od złr. 12 i wyżej Ubrania dziecinne od złr 3 i wyżej
Zarzutki „ „ 10 „ Ubrania anglezowe „ „ 22 „
Spodnie „ . „ „ 3 „ Ubrania żakietowj „ „ 18 „

itd., oraz 472 12 20
M wndurki dla uczniów szkół średnich.7

JÓZEF KÓKLER
f a W a  Rolet i  Zalnzyj

K r a k ó w ,  599 13 56 

ulica Zwierzyniecka, L. 25, parter
poleea rolety paty­

czkowe, płócienne 
z maszynką automa 
tyczną do ściągania, 
oraz deszczułkowe. 
Zaluzye z drzewa 
tak zwane .rollbal- 
ken - do drzwi i o- 
kien zastosowane, 
w miejsce żelaznych 
praktyczne i lekko 
się zamykąjące, ła­
twe do zastosowania 
w każdym pokoju, 
są w fabryce do o- 

bejrzenia 
fleuy niskie. 

AA szelkie zamówie­
nia z Rosyi załatw if. 

się opłacając eło. 
Agenci pesznuwani 
poa dobremi warun­

kami.

H a i s z y n a
do tarcia f&rb pokostowy cli i

wózek magazynowy
używane, w dobrem stanie, można ta ­

nio nabyć w handlu 943 2 2

Reim i Friedrich, Kraków.
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Od dawien Jaw n a ze sw ej d u r o c l  l zapachu znan§ prawdziwa
H ERBATĘ  R O S Y JS K A

z tegorocznego zbioru majowego poleca b u n d e l

A D A M O W I C Z A
36 29 0 
z*-. 1.40 
złr. 2.50 
złr. 3.50 
złr. 1.20 
złr. 9.50

■w a r o d a o n
1 funt „">milijneju bardzo d o b r e j ................................
1 funt „Melange de Moskau“ w oryginał, opakowaniu 

, -  1 funt „Imperial11 cesarskiej w oryginał, opakowaniu 
V 1 ûnt wysiewków z najlepszych herbat kwiatowych . 
t Znakomita kawa „Syriusz" franco 5 kilo . . .

•  I L w I a I a   %Modele kapeluszy 
F a s o n y

f ^ W s t ą z k i ^
^ K w i a t y

H E *  i ó r a

Parasolki
poleca w wielkim wyborze 9 8

0
osoo

0
I
0

o
• i

0

3
0
0

3
0
0 F I R M A

0
0
0

Wiedeń, Hotel Habsburg l.„ Rothttnthurmstrssse 24, Adlergasse 2- 
Dom pierw szorzędny,
w  ś ró dm ieśc iu ,  obecnie znacznie 
kszony, m;ijacy elektryczne oswletlenic* 

windy, kąpiele i wszelki komfort.
Ceny umiarkowane. 24 3 4

Zm iana lokalu.
Niniojszem mam zaszczyt zawiadomić Szanowną 

P. T. Publiczność, że

P racow n ię  b lach arsk a
którą otworzyłem w roku 1892 przy Placu Ma- 

ryaekim, L. 8, pod iirmą

Szymon Pstrucha
x d n ie m  1 5  k w i e t n i a  1». r . przeniosłem 

z ulicy św. Jana

na ulicę Fioryanską, L. 16,
o l> o k  h o t e l u  „(>od K A lą “ .

Wykonuję z wszelką dokładnością powierzon6 
mi roboty, w zakres tego faeliu wchodzące, jako 
to : k r y c i a  i r e p e r a c y e  d a c h ó w  wszel­
kim inAyyałeni, a nadto urządzam w o d o c ią ­
gi, p iw o c ią g i ,  ł a ź n i e ,  w y c h o d k i  p o ­
k o j o w e  i n a d k a n a ł o w e ,  oraz w e n t y ­
l a c j e .  Dziękując za dotychczasowe względy 
Szanownej P. T Publiczności, polecam s'ę nadal 
łaskawej pamięci. 958 2 4

Z głębokim szacunkiem 
S . P stru ch a , b lach arz. 

K r a k ó w , n l i e a  F l o r y a ń s k a ,  t>. 1 6 .

| odtłuszczone 1 lekko rozpuszczalne I
o ra z

iStanisław B irtusf
• Rynek, linia 1-H. j
> n n n > n t » M » w n m M » n M »

Poleca się Szanownej P. T. Publiczności 
N ajw iękbzj i najtańszy

'MAGAZYN SZKLĄ i PORCELANY
wyrobów z majolik. i masy kamiennej

IV1. T om aszew skiego1

i
i3

w Krakowie, Rynek g l., L. 16.
Serwisy stołowe w cenie od złr 6 — do 100.— I Serwisy do likieru w cenie złr. 1.— do 8.50

Jo białej kawy „ 3.50 „ 15.— | ,. do octu i oliwy ,, 1.80 „ 5.—
do herbaty , ., 3.20 „ 20.— | Garnitury do mycia . . „ 3 .— „ 1 8  —

I w  a g a .  Zwraca się szczególniejszą uwagę pp. akademików i gimnazyalistów na dział
p r z y b o r ó w  i  a p a r a t ó w  c h e m ic z n y c h ,  w tymże magazynie nowo zaprowadzony 

Cenniki dla działu chemicznego do przeglądnięcia w magazynie.
Firma istnieje od roku 1866. 524 9 0

K .  Z i e l i ń s k i
m echanik  i optyk w K ra k o w ie ,

Urządza
dzwonki elek­

tryczne,
telefeny, gro-

mozwndy.

Rynek główny, Linia A—B, 39, 28 24 0
poleca

i n s t r u m e n t y  m i e r n i c z e ,  
l o r n e t k i  t e a t r a l n e  i  p o ­
ło w ę ,  o k u l a r y ,  e w ik ie r y ,  
c i e p ł o m i e r z e  pokojowe, lekar­
skie i do celów chemicznych. — 
A p a r a ty  e l e k t r y c z n e  le­
karskie, b a t e  ry e  lekarskie z prą 
dem stałym, b a r o m e t r y ,  a u e -  

i d y  i t. p.
Wszelkie reperacye oraz zamówię 

ni a wj konnie bezzwłoczni-.

a n t o m  l a r i s c h
tt K rak ow ie , ni. Szewska, Ł . 19,

poleca
największy chrześcijański skład

Rowerów, Aparatów fotograficznych
I w sze lk ich  przyborów  do tychże, z p ierw ­
szorzędnych fab ry k , po c e n a c h  n a jn iższych .

W a i  sztat repe r acyjny.
C e n n i k i  z a .  d a r m o .  577 8 10

Cz e k o l a d y
uznane jako znakumite gatunki.)

H A P . l  W I G  i V 0 G E L
i r n B  g d g f t  b  a c h  n/ E

Dostać można prawie wszędzie w cukierni 
handlu kolonialnym, oraz drogUeryi. 85 49 78

Do nabycia w księgarniach i kioskach podręcznik 
naukowy pedagoga R e u s s n e r a

P o l s k o - F r a n c u s k i  z objaśnieniem wymo­
wy i akcentowania w 37 zeszytach ( k u r s  I  
W 1 3 ,  a  k u r s  I I  w  3 1  zeszytach), każdy 
po 22 centy. Na zaliczkę pocztową wysyła się 
t y l k o  * 0  lub przynajmniej 1 0  z e s z y t ó w .  
Skład główny w księgarni <1. G e b e t h n e r a  

li S p . w  K r a k o w ie .  1 5  11 12

Premiowane 
2 państwowe- 
mi med-Dami 
na w y staw  ie 
k ra jo w e j  w 
Krakowie w r.

1 -.87.

Premiowane 
srebrnym me 
dałem na wy­
stawie ręko­
dzielniczej w 

Bielsku w r 
I8:>0.

Najstarszy skład

maszyn do szycia
(założony w r. 1872)

i pracownia mechaniczna 
ANTONIEGO WANASKIEGO

w Białej pod Bielskiem (Galicya).
Sprzedaż maszyn także na spłaty miesięczne 

Pięcioletnie poręczenie. 214 29 i 00
Cenniai rozsyła się opłatnie i za darmo

Dzierżawy apteki
w mniejszem mieście, lub odpowiedniego zarządu 

nawet za większą kaueyą, poszukuje

934 4 5 Karol Kielawa, Sambor.

Koński  zabc
orygnalny  am erykański Virginia (Choice 
ąu a lity ), z ostatn iego z b io ru , z p o rę ­
czoną siłą kiełkow ania 88 %  - poleca

Związek handlowy

Kółek rolniczych w Krakowie
po 11 astr. ZR lOO k lg r., 

przy w iększym  od biorzc to .nu - 
kow u  taniej. 975 2 5

F a k t .
j. fest to powszechnie uznaną

rzeczą, że dzisiejszy świat dam­
ski codziennemu używaniu pa­
sty Pompadour zawdzięcza ów 
powabny kolor slsóry i ową 
matową i arystokratyczną cerę, 
które są znamionami prawdzi­
wej piękności Zawsze czystą, 
nigdy niepopękaną lub popry- 
skaną skórę, twarz i ręce wol­

ne od zmirszczków, bąbli, plam od zimna i gorąca 
ma, kto do swej toalety użył prawdziwej pasty 
Pompadour, pudru Pompadour i mydta Rix. Te 
hygieniczne artykuły o miłym zapachu często są 
polec no przez lekirzy

Aby uniknąć naśladownietw. trzeba się upe­
wnić, czy flakon istotnie opatrzony jest także 
podpisem D r . R i x ,  W ie n ,  I I . ,  P r a t e r -  
; trA S se 1 6 ,  Rix Hof. 783 2 10

z a ł o ż o n y  1 8 6 4  r .

przyjm uje obok u b e z p ie c e ń  w dziale ogniow ym , życiow ym , tra n sp o r­
towym  i ubezpieczeń szyb od stłuczenia,

ubezpieczenia od nieszczęśliwych wypadków
po nader niskich prem iach i pod najliberalniejszem i w arunkam i. Ubez- 
p eczenie dotyczy w ypadków  tak  w zaw odzie, jak  i po za takow ym  za­
szłych . w podróży i t p. U bezpieczenia dla stow arzyszeń i korporacyj

za szczególnym  rabatem .
Przyktad : A dw okm -i . u rzędn icy  b iu r o w i ,  kupcy, nauczycie le  plm-ą za u ’ ezpiecze- 

n ir  koron n-nijO  na wypadek śm ie r c i ,  koron 10.000 na  w .p a d e k  irwafogo kalcM-lwa i 
ko jon 5 wynagrodzenia, dziennego na  w ypadek  przemijajtii.-j n iezdolności do z, u o U m w a n ia  
za I rok koron 58. P rz y  zawarciu  ubczpiei-zenia na  lat 10 z. roczną opb tn p remii  25 pro. 
opustu, a wie., rocznic tylko koron 15 75. Dla osób. które sku tk iem  /aw, du swojego n a ­
rażone sa na więkske niebezpieczeństwo . j a k :  budowniczowie, inżynierowie,  b śnbTJnwie, 
orii-erowie. osoby za trudn ione przy  przemyśle n a f to w y m ,  d rzew nym  i t. d.. p rem ia  sto­
sunkowo się podwyższa (>91t i  3

Bliższych wyjaśnień udzi< la chętnie
G łłń w n a  A g e n c y a  w  K r a k o w i e ,  n i .  Z i e l o n a ,  4.

Agenci, zastępcy i akwizytorowie w Krakowie i na pro- 
wincyę znajdą po odpowiedniej krótkiej informacyi, korzy- 

| ;tne zajęcie i otrzymują po krótkiej a udałej próbie sta łą  
płacę miesięczna

Zgłoszenia ustne lub pisemne osób, posiadających odpo­
wiednie znajomości, przyjmuje główna Agencya w Krakowie.

Józef Goldman i S-te
fabryka wyrobów betonowych i skład 
wszelkich materyałów budowlanych

t o  K r a k o w i e ,  

ulica M ikołajska, Ł .  5.
W yrabia: płyty cementowe, rynny betonowe, 
muszle pod rynny, płyty gzymsowe, doły kloa- 

czne, cysterny itp. 820 4 10 
Przepiowadza k a n a l i z a c j ę  m ia s t  i k a ­
n a ł y  dla odwodnienia podwórzy. Wykonuje 
wszelkie b e t o n o w a n i a ,  jako to . podwórzy, 

magazynów, stajen i t. p.

Ma na składzie:
Cement opolski, wapno hydrauliczne, gips. da­
chówkę faleowaną i karpiówkę, papę, płyty izo­
lacyjne, smołę, trzcinę Cegły ognirtrwałp, piyty 
piekarskie, glinkę ogniotrwałą, środki przeciw 
wilgoci, rury steingutowe, kominki, płyty stein- 
gutowe, klinkiery, klosety, plsoiry, zamknięcia 
hermetyczne, zlewy kuchenne, słowem wszelkie 

artykuły w zakres budownictwa wchodzące.

Ktc się chce ożenić
niech się zwróci z zaufaniem Jo Administracyi 
. ,I I n lo n “ .  B u d a p e s z t ,  Rottenbiliergasse,
L I. Świetne partye. Wyjaśnienia pod dyskrecya 
za 15 et. w znaczkach listowych. 670 11 20

Z powodu większego zapasu sprze­
daję przy większym odbiorze:

wędzonkę, słoninę, oraz kieł­
basy polskie, tłuste,

po cenie 56 złr. za lOO  kg.
954 3 3 Antoni Kasztelnik,

m a s a r z  t o  Ż y r o o u .

z ukończoną IV klasą  gim nazyum  lub 
szkoły r e a ln e j , znajdzie um ieszczenie 
w biurze Z w iązku han d low ego  Kó­
łe k  ro ln iczy ch  w K rak ow ie, ulica 
P ijarska, L. 4. — Zgłoszenia przyjm uje

974 2 3 Ryrekcya.

N N t H W M N *

Towarzystwo
powroźnicze

w Radymnie
poleca f 4 12

wszelkie wyroby
powroźnicze i siBCiartsie.

Cenniki na żądanie gratis  i franko. 
00000000000000
D o s t a n i e s z  P a , n  u mnib znako­

mity, wyborny, wszelkie- 
mi nowościami i częścia­
mi do zmiany opatrzony 
pierwszorzędny k o ł o -  
w i c e ,  model 1896, oryg.

     angiel. konstrukeyi. z 2-
li-tniem poręczeniem na piśmie, tyiko za 1 3 0  
z ł r .  gotówką. T I . R u n d b a k i n ,  W i e d e ń ,  
I I . ,  GJockengasse 2, I. St 835 3 6

Światło gazowo-żarowe
1 w sze lk ie  p rzybory  sprzedaję  ta ­

nio. O trzym ałem  świeży tra n sp o rt
u. silnych i wypróbowanych siatek,
k tó re  polecam  pp. kupcom , przem ysłow ­
com  i instytucyom . C ena w raz z za ło ­
żeniem  85 ct. za sztukę, 938 3 10 

W .  G r o d z i c k i ,  m echanik, 
u l i c a  ś w . A n n y ,  Ł . 6 ,  p a r t e r .

Dwie realności
je d n a  przy ulicy Radz w iłło w sk ie j, 5, 
d ruga przy ul. S tachow skiego , 84, są 
do sprzedania pod korzystnem i 

w arunkam i. 8*4 6 10 
W iadom ość u w łaściciela w piekarni 

wiejskiej, ulica Krowoderska, L. 130.
•06€ i0 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9
S  . ^ b l a A / c  |

9  ̂  '  H i  JoDZlB ZELAZA IUZZH1EIUITH •

9

- m D l

Poszukuje się na wieś od 1 
lfpca b. r.

k u c h a r z a
w średnich J itaeh. uzdolnionego w 
swoim fachu, posiadającego dobre 
świadectwa ze służby w większych 
domach. — Zgłoszenia nadsyłać 
należy pod „A. ©■.“  poste re­

stante Okocim. 960 3 3

. mw-TOai A p r o b o w a n e  przez r»m  
A k a d e m i ą  m e d y c z n ą  i 

k w  Paryżu, adoptowane 
Iprzez Formularz oftl
rialny francuzkl, s a n k - _____

| UH cłonowane przez radę issfi 
Med.r fną w Petersburgu.

Po-iadające równocześnie własnościjodu ^
I i żelaza, pigułki te skutkują wyłącznie, we •
( wszystkięl rod ca j  ach choról. ■, które wy wo- 9  
I luje zarodek skrofuliczny [puchliny, zatka- ^  
, nie Acznałow,/rumory, eic.i słabości, prze- A  

ciw którym, zwykł żelazo jest zupełnie 
•bezskutecznemu; w Chlorozie (bladaczcej, •
I w Lencorrh jb  (białych uplawachi, w Ame- 9  
| norrhóe lzatrzymanie zupełne lub rzęścio- ^

Jwe regularności!, w Suchotach, w Syfilis a  
Organicznej etc. Ostatecznie podają one J  

6  leka-zom środek terapeutyczny, nadzwy- O  
A  czaj silny, do podżywiania organizmu i do 

wzmacniania konstytucyi limfatycznych, ^  
słabych lub osłabionych.

®  N.B. — Jod nieczystego lub zepsutego w  
^ ż e la z a , jest iekarstwem niepewnem, roz-(3  
A  drzaźniającem. Jako dowód czystości i 

autentyczności prawdziwych Pigułek  jn  
9  Blancarda, żądać należy, naszą pieczęć na 
N  srebrze i podpis nasz ni- j / ? /  <3?
^  niniejiizypołożony uspo
^  du zielonej etykiety. , ---------------------- 0

6  Aptehan w P iry  tu, r u b  Bo n a p a r t e ,  40 ®
0  W Y ST R Z E G A Ć  S IĘ  P A Ł S Z E R S T W . 0

>999999
27 j3 0

Porter angielski
im p eria l poleca

Henryk Faglewlcz
925 dRwniej K. Knoreck i Spółka 7 300
Kraków, Floryartska, L. 23.

„Zig Zag“
firmy

Najlepsza, najwyborniejsza

bibułka do papierosów
Braunstein Freres, Paryż.

i

B a r d z u  p r a h l y o / n ą  j e s t  >a n o w a ,  p iU e iitO w a n n  k s i ą ż e c z k a .  P o c i ą g *  
s i ę  k a r le c z .k ę  „5Big Z u g  • i  p r z e z  w c i ę c i e ,  j w k ic  t a m  j e s l , o d r y w a  sW

s w o b o d n ie  k a ż d i |  b i b u ł k ę .
D ostać m ożna w każdej c. k. trafice i 838 3

w  Sk ładzie  g łów nym , W ied eń , I., jScTiottcnriug A r. 2 5 .  ^

Krople żołądkow e
aptekarza C .  J d l t  ł i . D E G r O  

( M a r y a o e l s k i e  k r o p l e  ż o ł ą d . Ł o w e >
wyrabiane w aptece pod aniołem stróżem

V. B radego  w  Krom leryźii (na  M orawach),
ogólnie uznany i rozpowszechniony środek 'ec-zniezy o pobudzająeen. 1 wzma- 

eniającem działaniu na żołądek podczas zboczeń w trawieniu.

RttOPŁE ŻOŁĄDKOWE
ap tekarza  C .  B r a d e g o  

(M aryacelskie krople żołądkowe)
są zapakowane w czerwonych pudełkach karbowanych i mają jako znak 
ochronny obraz Matki Boskiej Maryacelskiej. Pod znakiem ochronnym musi 

się znajdować taki podpis ^ {
Składniki są podane.

C e n a  f l a s z k i  4 0  c t . ,  p o d w ó j n e )  f l a s z k i  7 0  c t .
M arka o c h ro n n a .

Nie mogę się powstrzymać od ponownego zwrócenia uwagi na to, że powyż 
sze krople żołądkowe często są fałszowane. Przy kupnie należy więc uważać na powyższy 
znak ochronny z podpisem G Ć B r a d y  i wyrobów, które nie mają powyższego znaku ochron­

nego i podpisu C. B r a d y ,  nie przyjmować, gdyż są nieprawdziwe.
Na składzie mają w Krakowie: F. Gralewski, apt., H. Helier. apt., K. Jahr, apt., O- 

Ottowski, a p t , W. Redyk, apt., A. Reifer, apt., Rosenberg apt., J  Sieczkowski, apt., K Wisz­
niewski, apt.; w Andrychowie : Am. Mironowicz, apt.; w Bochni: Alfred R. Weiss, apt.; w Gnrza- 
nowie: Sporysz, a p t ; w Dobczycach : J. Biliński, a p t ; w Grybowie: J  Kordecki, a p t ; w lawo- 
rzniu : A. Jeleń, apt.; w Kętach: Fustaehy Sokalski, apt ; w Linranowy : H. A. Zubrzycki, apt.; 
w Lipniku: Aug. F u eh s. apt.; w Milówce: Reisner, ap t; w Myślenicach: Wład. Gumiński, 
apt.; w Oświęcimie: A. Polaszen, apt.; j* Rzeszowie Ant K arpiński, apt., W Kalinowski, 
apt.; w Starym Sączu: Juliusz Fijałkowski, apt.; w Nowym Sączu: Jakubowski, apt., Wiktc r 
Filipek, ap t; w Suchy :,C. O.crnieki ap t; w Wieliczce: Brnno Miczyński, ap t; w Zakopanem: 
Ferd. Tabeau, a p t; w Żywcu: B Graff, ap t, J. Herdliezka, apt a 17 0

f „Warszawska Pracownia Gorsetówc la Sirene“
ulica Szewska, L  21, I piętro,

poleca wielki w ybór najm odniejszych bardzo w y k w in t ­
nych gorsetów , w ykonanych jw edług tegorocznych nowych 
m odeli parysk  ch i b rukselsk ich , po eonach znacznie zniżonych.

W a rs za w s k a  Pracow nia Gorsetów „ a  la a ire n e “
w  K r a k o w i e ,  u l i c a  S z e w s k a ,  L . 3 1 ,  I p ię t r o .

Przy zamówieniach z prowineyi prosimy nadsyłać miarę braną na su k n i: 1) objętość got' 
su. 2) w pasie 3) w biodrach i 4) z pod ramienia do pasa. ^41 13

C h risto p h ’a lak ier na
_  posadzk i

bezwonny, schnie natychmiast. Paczka z ł r .  5 - 9 0 .
W K rakow ie: Szarak i I S yn , R ynek g łów -iy , L. >.

W Brodach: Witkowski i Sp., w Drohobyczu: Jakób Pilpel, w Ja­
rosławiu : A. Zabłotny, w Jaworznie: T. Bendera, w Kołomyi : St. Roma- 
nowiez.. we Lwowie: A. Hubner , w MMcu : S. B randm ann, w Nowy n 
Sączu : Mindl Teichteil, w Przemyślu : M. Begluekter, w Rzeszowie : 4. 
Herhst, w Samborze: Bron. Zubawski, w Sanoku: Narodnoja Torhowla, 
w Skoczowie : C. Sohlieh, w Stanisławowie: T. Kwiatkowski, w Ta™ 
polu: E. Frantz, w Tarnowie: Tadeusz Seharff, w Ustroniu: S Flach, 
w Żywcu: J. J. Danko. 638 4 19

« Kury steingutowe i Rynny betonowe do e 
| kanałów, oraz posadzki cementowe i wzo- ^

rzyste terrakotowe 760 5 0 0

utrzymuje na skfadzie w wielkim wyborze/ J2

A-alolf H och S t im |
K raków , ulica iiiihicz, 1a. 7,

Skład materyałóTO budoTOlanyoli. ^

•Si.•pa
a

_

i
4-

V

S c h lch t  a
Jttydło

ze znakiem „klucza“ jest niezrównanie dobre i tanie.
W K rakow ie na składzie m a j ą : J. F. F isch er , J. W entzl, 

J. S yk u tow sk l, Reim  i F r i e d r i c h ,  R om an D robner, Jan  Ekier, 
Jan N agel, IN. K araś, J. K em pler, IN. ParyL 910 4 16
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Krajowe To w arzystw o Handlowe £
Kraków , Rynek gł., 36.Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką 

W y p ł a c a  X O %  d y w i c ł e n ł i y '  z a  r o l t  1 8 9 5 .

Przyjmuje dalszą subskrypcyę na udziały pięćdziesięcio-koronowe, tudzież wkładki oszczędności na O 0 0
za zwykłem wypowiedzeniem. X

M AGAZ1A T O W A R Z Y S T W A  P O L E C A : W *
poleca Wielki wybór*, bluzek i szlafroków sezon, m atinee i pegnoiry,
Halki jedwabne, wełniane i kretonowe,

KOKFEKCYE DZIECINNE,
GORSETY W g  W  W IE L K IM  W Y B O R ZE

Fłótn Korczyńskie i zagran iczn e ,___
! R IE Ł IZY E  damską, męsba, dziecinną i stołowa,
W  b lE L IZ N Ę  Prof. J1.GERA,
Szyrtyngi, Oxfordy, drelichy, kretony, batysty, barchany, flanele,
Kasany, Kamgarny, półsnklenka i t. p., Szaliki, Chusteczki sznelowe i jedwabne. Chustki na szyję męs. i damskie,
1 9 *  W Y P R A W Y  ŚLUb KE, * ^ 1  Skarpetki i Pończochy dla dorosłych i dzieci,
KOŁDRA' W E ŁN IA A E  i JE D W A B N E , j Parasole i Parasolki, Szelki, Krawaty i t p

W  wszystko wyborowe, a po możliwie najniższych cenach. sis 4 o
Z aprow adzona SJPR.ZEIDA.Ż 3NTJN. R.A.TY przy  odpow iedn iej gw aranoyi.

x x x x ix x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x ix x x x x x x x x x x x « x x x x x
X
a

Wodociągi i pompy wszelkiego rodzaju

Józef Friedlaender
inżynier,

W iedeń , I I . ,  Dresdneralrasse 4 S —46.

928 3 20

Kosztorysy i cenniki za darmo i opłatnie.

S I i. l a .  xx ss
Towarzystwa Zaliczkowego w Gorlicach

Stowarzyszenia zarejestr. z nieograniczoną poręką)
za rok 1895.

IX a c ł i u n e b  B i l a n s  u l .
Stan czynny. Stan bierny.

Złr. ct. Złr. ct.

960.123 20 Pożyczki na skrypta i weksle . . . Fundusz r e z e r w o w y ................................. 34.505 06
Odsetki nadpłacone od reeskontu weksli Udziały C z ło n k ó w ...................................... 103.241 14

2.336 58 za rok 1896 ............................................ Wkładki na rachunek bieżący (Oszczę­
Odsetki należne od skryptów i weksli po dności) ....................................................... 414.353 54

1 400 — koniec roku 1895 . . . . Wierzyciele (weksle reeskontowane) . 437.369 74
368 85 W artość in w e n ta r z a .................................. Odsetki pobrane od skryptów i weksli ■

10.465 — W artość realności Towarzystwa . . . w roku 1895 na rok 1896 . . . 7.239 42
11.083 48 Elekta w ł a s n e ............................................ Odsetki należne od wkładek Oszczędności

9.852 94 Efekta funduszu re-terwowego . . . za rok 1895 ............................................ 344 16
5.083 38 Realności e g z e k w o w a n e ......................

123 66 Rachunek różnych ................................. Czysty zysk z rokn 186% . 9.128 56
5.334 56 Gotówka z dnia 31 grudnia 1895 . .

9 97 Koszta p ro c e s o w e .......................................
1.006.181 62 1.006.181 62

Przychód.
OlOrót basow y za  rob 1895.

Rozchód.

Złr. ct. Złr. ct.

4.833 43 Gotówka z dniem 31 grudnia 1894 roku . . . . .
16.623 65 Udz:ały pobrane i zwrócone w roku 1895 . . . . . . . 6.451 39

529.721 82 Wkładki oszczędności (Rk. b i e ż . ) .................................................................................. 484.976 33
4 617.00216 Weksle rerskońtow ane i spłacone . . . . . . . . 95
2.903.495 79 Pożyczki udzielone i ściągnięte na skrypta i w e k s l e .................................................... 3.012.749 36

60.514 73 Procenta pobrane . wypłacone ............................................................................................. 40.335 68
1.181 48 Koszta a d m in i s t r a c y i ................................................................................................................. 11.957 29
1.039 24 Koszta sądowe .................................................................................................................. 1.Ó49 21

110.417 28 Rachunek różnych . . . . . .  ................................................... 107.521 26
720!— Realność T o w a r z y s t w a ........................................................................................................ 242 04

2.107 97 Fundusz rezerwowy . . . . . . . . . . . . — —
60 51 Realności e g z e k w o w a n e ! ....................................................................................................... 4.781 89

4 75 I n w e n t a r z ...................................................................................................................................... 28 50
1.485.856 94 Incas«o weksli nadesłanych do Towarzystwa . . . . . . . 1.485.856 94

R ichunek  zysku z roku 1894 ............................................................................................ 8.967 35
— - Gotówka z dnia 31 grudnia 1895 roku . . . . . . . . 5.334 56

9.733.57975 9.733.579 75
Z estaw ienie ogólnego otorotu.

Gotówka z dniem 31 grudnia 1894 r o k u ............................................ złr. 4.833 ct.
Przychód z roku 1 8 9 5 ........................................................................ „ 9 728.74-6 „
Rozchód z roku 1895    9,728.24-5 „
Gotówka z drnem 31 grudnia 1895 roku ..........................................   5 334 „

43
32
19
56

947 1

Ogólny obrót ............................................................ złr. 19,467.159 ct. 50
Gorlice, dęią 31 grudnia 1895 roku.

Dyrekcya Towarzystwa Zaliczkowego w Gorlicach:
Wo)cEech Blechońskl. Dr. Karol Neumann. Antom Borowski. Józef Chmielewski.

Asfaltowe płyty izolacyjne Pnpa d a i e h m * a
z wkładką ołow iu wewnątrz, oraz smoła destylowana (lakier dachowy),

z prawdziwego f i lc u  a n g ie ls k ie g o . C arb o lin eu m .
M asa kauczukowa przeciw wilgoci.

(Okrągłe) R U R Y  (jajowate) P O S A D Z K I
steingutowe, w najrozmaitszych deseniach, 

klinkiery  wjazdowe itp.

Kominki, żłoby, klosety, pisoary ił. p. DACHÓWKA, patent szwajcarski.
Do nabycia tylko u firmy 823 e 10

Fr. M OSSOCKI d  SI. P I T L A B i f i l
Krabów, u lica  Bracba, L. 5. Tclelon 202.

Patentowane, podw ójnie żłobione

I
z obu stron smołowcowane, poleca 

krajow a fabryka dachówek  
cemento wy eh

Tngendhat & Scherer
Baraków. B iuro : ul. M ikołajska, X.. & .

Pokrycie dachówką oementową przedstawia następujące korzyści.
Wyjątkową wytrzymałość na wszelkie zmiany temperatury.
Zupełny nieprzemakainość tak podczas opadów deszczowych jak śnie*nycb.
Likkośc i łatwość pokrycia.
Pokrycie dachu zachowuje zawsze proste kształty.
Dokładne przyleganie do siebie falców.
Pckrycie uskutecznionem być może nawet pod kątem 16. 662 7 20
Atesta na uskutecznione pokrycia: Rafinery, nafty hr. Potockiego w Trzebini, kilku 

budynków dla c. k. Dyrekcyi Salin w Wieliczce, kasarni w Rakowieaeh , gmacku Dyrekcyi 
Policyi w Krakowie, budynku uniwersyteckiego w Krakowie, budynków gospodarczych Wgo 
Baltazińskiego w Jasieniu, 14 go Dra Lemera w Sanoku, JWgo J. .Michałowskiego w Witko- 
wieaeh , JWgo hr. Potockiego w Pisaraeh pod Krzeszowicami i t. p. można każdego czasu 
w naszem biurze przejrzeć.

Najlepszy środek przeciw piu^kwom^ pchłom, robactwu w kuchni, mo­
lom, pasożytom na zwierzętach domowych itd.

&

%

ladjutk

mfecłei

U O H I I R Ł D r
działa zdumiewająco! Zabija, jak żaden inny środek,
owady wszelkiego rodzaju i dlatego też jako jedyny  w swoim rodzaju sła­
wiony jest i poszukiwany w całym świecie. Jego oznaki są: 1. zapieczę­

tow ana flaszka, 2. nazwisko „Zacherl".
W Krakowie I we wszystkich miejscowościach Galicy! są jego składy wszędzie 

tam, gdzie jest wywieszony napis „Zaeherlin ". 702 2 6

l dniem dilsiejszym otwartą została 
Filia

w K rak ow ie
przy ulicy Karmelickiej, 16.

Poleca sie zawsze świeże mięsoO i*
wszelkiego gatunku . rodzaju po 
przystępnych cenach.

Z poważaniem

’ Franciszek Saniternik,
m^jsrter rzeźnlcki 1 właściciel 

wyrębu mięsa.

kręgle
kule do kręgli
z drzewa „Lignurn Sancturn" pole­

cają po najtańszych cenach

REIM i FRIEDRICH
K rabów 887 512

Linia A—B, Rynek główny, L 37.
jedyny niezawodny środek na- 
wft przeciw bardzo na- 

_ _ _ _ _  łoięoHemn pijaństwu
   m tna swobodnie zażywać, nie doznając
żadnego smaku ; jest nieszkodliwy, za co się rę­
czy, wywołują jak najlepuzy skutek. Można prze- 
gl [dafc podziękowania uleczonych Dawka wraz 
z podaniem sposobu użycia 3 złr. Podwójna daw­
ka przeciw wieloletniemu cierpieniu 5 złr. Po 
otrzymaniu należytości przesyłka opłacona Tylko 
prawdziwy nabywać można u aptekarza S. Kleina, 
Lugos. ... 83 (Węgry) 653 5 20

Kotwiczne

Llnlmnt. Capsloi co w
z apteki Richtera w Pradze 

uznane jako -nakomite uśmierzające 
nacieranie; po cenie 40 kr., 7G V . i 
1 fi. do nabycia we wszystkich apte­
kach. Tego powszechnie ulubionego 
środka domc weno należy zawsze żiótko 
i  węzłowato żądać-

Richtera Liniment z „kotwicą"
i tylko butelki opatrzone znaną marką 
fabryczną „kotwicą" uznać za 
piawdziwe,

Richtera apteka 
pod złotym lwem w Pradze.

Kto się chce ożenić!
Mieszczanin czy szlachcic, który chce się oże­

nić odpowiednio do swego stanowiska i do swoich 
stosunków, powinien zażądać p r o j e k t ó w  
m ałżeństw , z pisemną wskazówką do za­
warcia znajomości, od: Mariage Company, 
Bndapest, za nadesłaniem 30 cnt. markach 
listowych. (W zamkniętej kopercie) 943 8 8

Do 1 czerwca i od 1 września taryfa mieszkań zniżona o 25 procent. 
H IE J S C E  K Ą P I E L O W E

K R Y P I Y Y - T O P L I T Z
w  K roacyi 884 312

oddalone o godzinę drogi od zagoryańskiej stacyi kolei „Zabok Krapina-Toplitz- , otwarte jest od 
1 kwietnia do końca października. Zdroje te gorące 30—35° R. odznaezajt się wy­
śmienitą skutecznością przeciw gośćcowi , reumatyzmowi w mięśniach i s taw ach , oraz przeciw 
chorobom z poprzednich wynikającym, pr/eciw ischias neuralgiom, chorobom skórnym i z an 
pochodzącym, przeciw chroń. „Morbus Brightii", porażeniom , przeciw chronicznym zapaleniom 
macicy, tudzież wysiękom międzytkankowym. Wygodne kąpiele basenowe, na otwarłem powietrzu, 
w wannach marmurowycn na odosobnieniu i tu s z e ; znakomicie urządzone parówki , mięsienie, 
elektryzaoya, zdrowotna gimnastyka szwedzka. — Mieszkania z komfortom urządzone Wyborne 
a tanie restauracye, s ta ła  muzyka kąpielowa, złożona z kapeli c. k. 53 pułki piechoty arcy- 
księcia Leopolda, rozległe cieniste miejsca do spacerów itp. — Od 1 maja codzień komunikacya 
z Zabok i Poltschacn omnibusami pocztowemi. Lekarz kąpielowy Dr. Paweł Oreskovio. Broszury 

we wszystkich księgarniach. ProspeLta i wyjaśnienia przez Dyrekcyę Zakłada.

Z powodu odbyfclsię mającej w bieżącym roku w stolicy Węgier

Wystawy Jubileuszowej
urządzonej dla uświetnienia obchodu 1000-letniego istnienia państw a 
węgierskiego, powołanem zostało do życia pozostające pod pro tek tora­
tem  król. węg. Rządu i król. węg. kolei państwowych

Przedsiębiorstwo podróży i zaopatrzenia
„Millennium**

mające na celu ułatwienie każdemu zwiedzenia Wystawy przez dostar­
czanie pod nader umiarkowanemi warunkami kart podróży i utrzyma- 

111 a, upoważniających posiadacza do korzystania z jazd y  koleją do Pesztu 
i tam i napo wrót " i zapewniających mu mieszkanie i utrzymanie podczas 
, pobytu w Peszcie, a nadto zwiedzenie wszelkich osobliwości stolicy.

W yczerpujące i ro sp ek la  i dokładne in fo rm acje  udziela Dyrek­
cja  w Peszcie, Hotel Hungarla, tudzież

Generalne Zastępstw o dla  G alicy! i Bukow iny 
Biuro spedycyjne Leona Augenblicka

786 h 3 w Krakowie, ulica Mikołajska, 11.
a a o o c f t o o o o e a o o o o o o o o o o ć



A. BERNACKI, kraw iec,w Krak®",1« poleca P. T. Panm o świeżo nadeszłe najmoj njejSze małeryały wiosenne i letnie.
Nr.  97.    N O W A  R E F O R M A .

Ceny 
przystępne.

L ak ó w , 26 Kwietnia 1896.

Skład fortepianów pianin i 
fisharmonij W. Barabasza i W. Wawrzyclriego 12 32 0Kraków, Rynek gŁ, L 13,

poleca ins trum enta  z pierwsz. fabryk krajowych i zagranicznych,
Sprzedaż —  Zamiana -  Wynajem przy odpowiedniej gwarancyi na raty.

91. 
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Na sezon
b u d o w la n y . Artykuły toaletowe. Na zbliżającą sią

p o r ę  le tn ią . REIM i FRIED RICH Artykuły
d o  p o d ró ży .

Artykuły 
dla potrzeb domowych.

T a  sezo n  
w i o s e n n y .

Cement, Gips.
Wapno y  
Płyty izolacyjne. 
Antimerulion.
Carbolineum.
Tektury smołowe do po­

krywania dachów. 
Smołowiec gazowy 

j  i drzewny.
I Farbę na dachy. | Farby lo  tu*.

My - /a toaletowe
k r a j o w e  i f r a n c u s k i e .

Perfumy
z fabryk franc. angielskich, 

niem ieckich i krajow ych.

Wode kolońską.
Środki do czyszczenia i konser­

w o w a n ia  zębów.
W ody toaletowe do w ło só w . 

Środki kosmetyczne
do farbow ania w łosów, do 
pielęgnow ania, odm ładzan ia  

i up iększania  twarzy.
Pudry toaletowe.

Olejki i pomady do włosów
Przybory toaletowa.

Przybory
do rybołówstwa.

Hamaki
dla dorosłych i dzieci.

Lawn-tennis, Krokiety. 
Kule i kręgle. 

Kule i kręgle dla dzieci.
Huśtawki. 

Przyrzędy gimnastyczne
ogrodowe.

Balony i fitki gumowe.

■  I M A a l A  m i f a i i H W a r  A l i l i i n a a

Linia A-B, KRAKÓW, Rynek, 37,
p o le c a ją

po cenach najumiarkowariszych.

Poduszki gumowe
do podróży.

Necesery do podróży. 
Kalosze rosyjskie. 
Kremy i lakiery

do odświeżania żółtych 
bucików.

Pasta „Sport“, 
Pasta „Selekaryn“

w tutkach.

Krem „Meltonian“
czarny 1 biały, do k o n ­

serw ow ania  bucików.

Papiery transparentowe.
Ceraly, Chodniki.
Linoleum, Rogóżki.
W yroby szczotkarskie.
Artykuły do czyszcze­

nia naczyń , sprzętów  
pokojowych , kuchen­
nych, okien itp.

Artykuły do prania.
Środki do czyszczenia 

sukien od plam.
Farby do farbowania 

materyj.
Farby do piór.
Farby do firanek.
Środki do konserw ow ania 

i czyszczenia obuw ia.
Środki owadugnbne.
Środki przeciw szczu­

rom i myszom.

Farby olejne
do  u ż y c ia  g o to w e ,  s z y b ­
ko s c h n ą c e ,  d o  p o m a lo -  
w o n ia  w e r a n d ,  a l t a n ,  o- 
g r o d z e ń ,  s z t a c h e t ,  s c h o ­
d ó w ,  o k ie n  , d r z w i , p o ­
d łó g ,  ś c ia n ,  su f i tó w , w o ­
zów , b ry c z e k ,  t a r a n t a s ó w  

i tp . ,  i tp .

F a r b yi
Lakiery

do podłóg.

Artykuły chirurgiczne, 
do p ie lę g n a c j i  c h o r y c h  

i  h i g i e n i c z n e .
Karty do g r y

w h i s t o w e ,  p i ą u e t o w e ,  t a r o k o -  

w e  i  p r e f e r a n s o w e .
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Podziękowanie.
Chorując przez dłuższy czas nu reumatyzm 

stawowy i mięśniowy, używałem rozmaitych mnie 
przez lekarzy zalecanych lekarstw prawie bez­
skutecznie. i dopiero kąpiele siarezane i błotne, 
łkieh w Swoszowicach przez kilka tygodni uży­

wałem. w zupełności mnie wyleczyły. Mimo n- 
pływu prawie całego roku nie doznaję dotych­
czas żadnych dolegliwości i dlatego czuję się 
w obowiązku podać to do publicznej wiadomości 
i zwrócić uwagę cierpiących na reumatyzm na 
zdrojowisko siarezane w Swoszowicach.

1004 i H* H erm ann.

s  Obwieszczenie.
M  
<

Reprezentantów pracodawców i 
Delegatów robotników

Miejskiej Kasy dla chorych
w K rak o w ie  

obędzie się dnia 3 maja b. r. o 
godz. 3 po południu w sali obrad 
Rady miejskiej według porządku 

dziennego, afiszami ogłoszonego. 
Kraków. 20 kwietnia 1896.

965 1 Prezes kasy 
A. Sulikowski.

3 Motel
u a i s o r i u  E l isa b o t i i
i Wttdeń, Karntnerstrasse 9,

tuż przy Stefansplatz, znacznie 
po większo ty . 

W spaniale apar tam en ta  od 5  
3 złr. w górę, 100 pokoi począw

Sszy od I  z łr .  986 1 6
Ś w ia tło  e le k tr y cz n e . C zytel­

n ie . T e le fon . K ąpiele. 
W iedeńska kuchnia. Sprzedaż 

wybornych win Voslauer własnej 
uprawy.

F.

TylŁo 6 złr*. w.
kosztuj'; nowo wynuleziony

E L .

( (fotograficzny przyrząd „Edison
najnie/.awodm ejszy, najprostszy i najcenniejszy ze wszyst­

kich dotąd znanych systemów 
daje najpewniejszą rękojmię za znakomite funkeyonowanie i 

j j E l U I S U l l  najlepsze wyniki. Każdy bez poprzednich wiadomości może 
tym przyrządem fotografowie; znakomicie. W obec sumiennego poie  
c ien ia  n ieudanie się fotografii jest niemożliwe, 
nadaje się do zdjęć momentalnych i czasowych . jest przeto niezbędnym dla 

j j H l l l S U l l  turystów, malarzy, miłośników przyrody, jako też dla przebj wających na wsi. 
Przyrząd składany w eleganckiej kasetce wraz z p ły tam i. papierem do kopiowania, ciemną la­
tarnią, kąpielami i wszystkiemi przylorami fotograficznemi kosztuje razem O złr., / dokładną, 

łatwą do pojęcia wskazówką. Prospekty bezpłatnie. 9fi2 1 12

Osobliwa sprzedaż przyrządów fotograficznych A lfred  Fischer.
W iedeń , I., Adlergasse 13. -  Wysyłka 7,a zaliczką.

A r G U S T I J I  K U M M E R
BLACHARZ 

w K rak ow ie , uliea K arm elicka, L . 1,
poleca swoją pracownię, gdzie wykonuje wszelkie roboty wchodzące w zakres tego fachu jako to: 
w anny , p ryśn ice , lodownie i wszelkie naczynia gospodarskie.

I V  Zakłada dzwonki elektryczne, klosety nadkanałowe. '• B
Podejmuje się krycia kościołów. w ież ,  sygnatur i dachAw m iedzią, c-ynkiem,

blachą lub ołowiem

Ornamenta, ozdoby buJynków wykonuje ściśle według danych rysunków.
Wszelkie roboty i reperacye wykonuję bardzo starannie na czas oznaczony, po cenach

nader um iarkowanych. 66b 1 *
Polecając się łaskawym względom Szanownej Publiczności, Panom Architektom i Bu­

downiczym, kreślę się z wykokiem poważaniem A . .  E u m m e r .

W ie lk a  piekarnia
nowo wybudow ana podług przepisów przemysłowych, 

cło w ynajęcia.
Wiadomość: ulica Grzegórzecka, Ł . 18.
Warsztat duży stolarski także do wynajęcia.

992 1 3

Cyrk przy ul. Dietla

Theatre Orientale.
ArtystAw 40 ArtystAw.

W niedzielę 26 kwietnia 1896 r.
o godz. 4 po południu

Przedstawienie ludowe
Ceny wstępu zniżone. 

W ieczorem  o god zin io  8

Wielkie przedstawienie galowe
B T  18 wspaniałych widowisk. W f

Muzyka wojskowa. 1000 1 
W poniedziałek wielkie przedstawienie

Gotowe

sukienki, ubrania, 
płaszczyki

d l a

t l
b lu z y 9 s z la fro k i

Ola dam

ulica G rodzią,L i
I piętro’ .* 

drugi dom  od Rynku

A rtu r A p rill.
f l ^ *  Zamówieni* przyjmuję z mate- 

rynłów moich własnych lub dostarczonych.

Kojarzenie małżeństw.
Dwoje dziewcząt osieroconych, wyznania kar., 

20 i 23 lat mające. z majątkiem 400.000 i
180.000 złr.. 3 wdowy, bezdzietne, wyzn. kat. 
36, 30 i 26 lut mające, z majątkiem 350.000.
200.000 i 80 000 złr. zapisane są jako chcące 
wyjść za mąż. Oficerzy, właściciele dóbr, fabry­
kanci . wyżsi urzędnicy, kupcy, przemysłowcy, 
którzy chcą się ożenić . niech się zwrócą z za- 
Uiub Lem do Biura pasred’i. , , G lobus1-, B u ­
dapeszt. Dessewify-utcza 38. Na za­
pytania w językn niemieckim odpowiada się pod 
najściślejszą dyskręty,. " 1006 1
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J S ę  Franciszek J an M a ; 3 złote, l-ó srehrn. 
medali, 12 dyplo­
mów z odznacze­
niem i uznaniem.

Kwizdy
płyn wzmocnienia

c. k. uprz. woda do m ycia koni
(Jena flaszki 1 złr. 40 ct

K w izdy  maść na  kopyta
dla ochrony kruehyeh i pękających ko­

pyt, puszka 400 grm złr. 1.25.

K w izdy maść krezo llnowa
środek d , ochrony kopyt, 

puszka ‘/a klg. 1 złr. 10 cni.

K w izdy m ydło do siodeł
do czyszczenia i ochrony siodeł i rze­

mieni. Puszka 1 złr.

K w izdy posilna pasza d la  
koni i byd ła  rogatego.

Pudełko 5 porc. 30 ct., skrzynka 50 
poreyj 3 z łr , skrzyń. 100 porcyj 6 złr.

Kwizdy
ko rneubursk l

proszek do paszy
dyetetyczny środek dla kon i, bydła 

rogatego i owiec.
Cena */, pudełka 70 et., */, pud. 35 et.

K wizdy kit na kopyta
sztuczny róg na kopyta, 

laska 80 ct.

K *  izdy proszek d la  drobiu
dyi tetyezny środek jako dodatek do 

karmy. Pudełko bO c-t.

K w izdy śmierć szczurom
środek do tępienia szczurów i myszy, 

bez trucizny. Laska 50 et.

K w izdy proszek d la  świń
dyetetyczny środek dla przyspieszenia 
opasu. Małe pudełko 00 ct., wielkie 

1 złr. 20 et. 1154 8 8

Patent, opaski gumowa
(patent Kw izdy).

Patent opaski wyrabia się koloni 
szarego , czarnego , brunatnego i 
białego, w czworakiej wielkości, 

na lewe i prawe nogi.
Na pęcinie mierzone przy a a
g ru b o ść  20 — 22 cm . s to s . w ie lk o ść  F r .  1 

22 -2 -4  r  „  „  2
2 4 -2 7  n „  „  „ 3

„  2 7 -3 0  „  .  „  - 4

Nr
Nr. 2.Cena patent, opaski koloru szarego Nr. 1 3 złr. 50 et.,

3. 3 złr. 90 et., Nr. 4. 3 złr. 30 ct. Opaska czarna, brunatna 
kosztuje o 30 ct. więcej, niż szara.

3 złr. 70 c t , 
biała
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Bok założenia 
1853.

■ Co dzień wysyła pocztą główny skład:

apteka obwodowa w Korneuburgu.

Wystawa nieustająca
Wyrobów s to la r s l ic l i ,  ta p icersk ic li  i tok arsk ich

Związku stolarzy krakowskich
L .  5 7 .

m
I l i  przy u l i .  FloryańsŁ iej,

poleoa

_ Wielki wybór mebli własnego wyrobu do salonów, pokoi 
Ł ^H L r sypialnych i jadalnych, budoarów, gabinetów, bibliotek itp.

Podejmujemy się wszelkich urządzeń apartam entAw od naj <« j  kw itu iej- 
szych do znpełnie skrom nych nm eblow ań, również przyjmuje się wszelkio 
zamówienia i rep-raeye na roboty stolarskie, tapieerskic i tokarskie.

Pok ryc ia  m eblowe z fabryk krajowych i zagranicznych. Wielki wybór m ebli 
bam busowych z pierwszej krajowej fabryki w Wiśniczu, wyłącznie tylko u nas na składzie.

Wszelkie roboty m ebli giętych wyplatanych, również fabrykacyi tutejszej.
Przez powiększenie obecnej Wystawy, składającej się z parteru i pierwszego piętra, mamy 

duży wybór mebli i umeblowań zupełnie wykończonych, tak, że wszelkie zamówion" rzeczy na 
czas oznaczony dostarczone być mogą.

Za dokładne wykonanie udziela się gwaraneyę.
Ceny n ad er przystępne.

Ciesząc się już dotąd lieznemi nznaniami ze strony Szanownej Publiczności, polecamy się 
i mamj nadzieję, i i  nadal P. T. Publiczność poprze nasze usiłowania.

Z arząd
914 2 15

ORF
Znak

SZTUCCE CHRISTOFLE
E CHRIS TO FL

fabryczny.

i citłe 
nazw isko C H R IS 1  D F L E
poręczają  prawdziwość

naszych wyrobów. 
Ilustrow. katalogi darmo i opłatnie.

na białym metalu posrebrzane, jakoteż wszelkiego rodzaju  przy- 
bory stołowe. — Specyalne artykuły dla hoteli, restauracyj i go­

spodarstwa domowego, oraz kasetki do wypraw ślubnych itd.

ClAristofle & Cl o., W len, I.
e. i k. nadworni dostawcy.

Do nabycia po cenach fabrycznych w K rakow ie  u: K. Cza­
plickiego, St. Przybylskiego i Alfreda Biasiona, optyka 1 14 15 18

Najwyższe
o d z n a c z e n i a

na wszystkich

wystawach światowych.
Z powodu niskiego kursu srebra

ceny zniżone.

Poniew aż zw ołane na dzień 12 kw ietn ia 1896 r. Ogólne Zgrom adzenie 
dla braku  kom pletu nie przyszło do skutku,

Prezes B ad y  nadzorczej

T o w a r z y s i w a  Z a l i c z k o w e g o  w K r a k o w ie
podaje  niniejszem  do w iadom ości Członków T ow arzystw a, iż

^ g r o m a d z e n i e  O g ó l n e
odbędzie się

dnia 26 kwietnia 1 89 6 r . ,  t. j. w niedcielę o godz. 3 p i 
południu w lokalu Towarzystwa Zaliczkowego przy ulicy

Szewskiej, L. 16.
P o r z ą d e k  d z i e n n y .

1. Zagajenie przez P rezesa  Rady nad zo rczej, w ybór sekretarzy  do pi a- 
nia pro tokołu  z tegoż Z grom adzenia, jakoteż w ybór skru tatorów .

2. Spraw ozdan ie  Dyrekcyi i R ady nadzorczej z czynności całorocznych 
i bilansu za rok 1895. 900 2 2

3. W nioski Komisyi kontrolującej względem udzielenia Dyrekcyi absolu- 
toryum , uchw alenie wysokości dywidendy, członkom  w ypłacić się m ającej.

4. W ybór 8 członków do R ady nadzorczej z kadencyi roku  1893.
5. Z atw ierdzenie w yboru D yrektora stale urzędującego (§ 26 ustęp 2 s ta t) . 

B ilans i spraw ozdan ie  za rok 1895 przejrzeć m ożna w biurze Tow . Zalicz.
Sekretarz  P rezes

St. M acłm lew icz. Dr. Józef ELopff.

r j

W l e d e ń - I l e t z e m l o r f ,  w kw ietniu 1896. 
Ażeby moim Szanow nym  długoletnim  O dbiorcom  ułatw ić nabyw anie moich

b u m t y n . - o l e j n y c h  f a r b  la k ie r o w y c h
do lakierowania miękkich podłóg,

s k ł a d  mojego, jak  to uznano, w ybornego w yrobu urządziłem

w Krakowie n firmy Reim i Friedrich.
N abyw anie tam  następu je  po tych sam ych cenach, jak  u m nie w prost. 

K art z próbkam i m ożna tam  dostać za darm o. 858 3 5

Hetzendorfska fabryka farb , lakieiów i poko-tów O. Frltze.

Pomiędzy naturalnemi wodami szczawowemi zajmuje

» H M a

_  alkaliczna -szczawa
podług analiz naszych pierwszych powag 

jakościowo naczelne miejsce.
Główny skład na Gallcyą posiada firma

Leopold Lityński w Lwowie w Grand Hotela ulica Rdrula Ladwika.
Miejsce sprzedaży K lrakow le u 231.  "W iszniew­
skiego, aptekarza. —  W  zapasie w składach wód m ineralnych, restau

racyach, ap tekach  i t. d. 142 22 26

Liebe go cukierki z wyciągu słodowego
od lat 30 znane i nieprześoignione jako najskuteczniejszy, flegmę usuwający
środek przeciw kaszlowi Podczas ostrego powietrza najlepsza ochrona przeciw 
zaziębienia. Paczka po 10 i 15 et. w aptekach K. Wiszniewskiego i Reifera. 636 4 14

J. PAUL ŁIERE tu TETSCHEN aE.

m  A E Y I 3 B  i  N p .
jgi "W K rakow ie, Sukienni ce, 12, 13 i 14. |

Fabryczny skład płótna i bielizny stołowej. |
Zakład dla wypraw ślubnych, oraz  magazyn bielizny | 

damskiej, męskiej i dziecinnej.
Modele dla fabrykacyi bielizny.

Otrzymali na sezon wiosenny i letni
B l u z k i i  1 P a r a s o l k i

w bardzo wielkim wyborze.

z najsłynniej fabryk 
światowych , a mia- 

+ B R E N N A B O R +  nowieie : Brennabo- 
ry ,‘Swifty i inti‘\  oraz wszelkie przybory do tyehżt 
i ubran ia  d la  ko larzy  poleca po cenach 

najprzystępniejszych 11(01 1 25

Mapzp nrani Bolesława Glinieckiep
w Krakowie.

Magazyn modny dla dam 
Stanisława Btrtusa

posznltuje 999 1 3

dwóch pomocników i dwóch 
chłopców do nauki.

Drugi raz w życiu już nigdy
nie nadarzy się tak rzadka sposobność do nabycia

tylko za zir. 3*50
naBtęp. wspaniałych przedmiotów :
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1 pierwszej jakości kotwie, zegarek remnntoar, 
dokładnie idący, z 9-Ietnieai poręczeniem

1 z imit. złota piękny łańcuszek pancerzowy;
2 pierścienie z imit. z ło ta , wysadzane sztu­

cznym brylantem i rub inam i;
2 spinki do nankL-tów z rzeszowskiego złota, 

z patentowaną mechaniką ;
1 bardzo śliczna damska broszka ;
3 z imit. złota spinki do gorsu.

Te wszystkie wspaniale pizedmioty w liczbie 10 
kosztują wraz z kotwicznym zegarkiem remonfoai 

P T  tylko 3 złi, 50 ct. - g g  
Wysyłkę za zaliczką uskutecznia firma zegarmi­

strzowska 963 1 6

Alfred Fischer
W iedeń , I., Adlergasse 13.

Za niestosowne zwraca się pieniądze.

i F .  K O S IB A
w  K i a k w i e ,  Rynek g łó w n y , L . 2 3 ,

I  piętro. 765 2 10
Nagrodzony na Wystawie krakowskiej 1887 

i lwowskiej 1894 r., poleca swój

SKŁAD SUKIEN MĘSKICH
cywilnych i wojskowych,

jako  też i stroje narodowe.
Nadeszły najświeższe towary na porę 

wiosenną. — Ponieważ takowe otrzymuję 
z pierwszorzędnych fabryk i z pierwszych 
rąk , pr eto wszelkie zamówienia Szano­
wnej P. T. Publiczności jestem w możności 
wykonywać po cenach jak najtańszych.

Yszycu a 
Sza no- n 
iżnośei j?  
zych. A

W sze ch  nauk lekarskich
Dr. HENRYK MAYZKEZ
ina zaszczyt zawiadomić , iż po dłuższem wydo­

skonalenia się za granica otworzył

z a k ła d  d e n t y s t y c z n y
ul. Szewska, L. 19, I piętro,

polecając P . T. Szanownej Publiczności specjalnie 
w p .u irian le  zębAw flezpłytowych,
li tylko na korzeni-dcii osadzonych, po odpowie- 
dniem znieczuleniu, jakoteż wszelkie inne zeezy 
w zakres dentystyki wchodzące. 877 8 3

Filolog,
mogący przygotować dc egzaminów w zakregie 
szkół średnich, poszukuje i«koyj w Krakow*e. 
Adres: A . J .  K .  poste restante K r a k ó w .

Z Drukarni Związkowej w Krakowie. Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. Odpowiedzialny rzadca drukarni A. Szyj-wski.

^


